
nr. 141. Opłata poeltOwa uialłlon8 ryelałt&m. laódif Poniedziałek Z3 maja 193Z rl/ Rok IV 
...... !l X !.:!""_ ~u. -----.... _-= ..... __ ~ __ !!iBIII:!lII.,.IKII:mg 

SP tECZIIY • 
• 
Redakcja: Piotrkowska 101. Telefony: 144-44, 177.771=' I' 
Redaktor przyjmuje od godz. 5-ej - 7-ej wieczorem. ; .... ~na 

i 

- . 
'ltA AfOS.ZU 1:1 Administracja: Piotrkowska 70. Telefon 222-22 
~u _ ~ .. Tel. nocny 144-44. Nr. konta P.K.O. 66.155 i 64.730 

•• • • 

Łódź ł Warsza a niC! oirzgm ą o ila zg 
WyborJl do ra miejskich dopiero na -wiosne 1933 lO u 

Pod kanioo wczorajszego/ towana thStawa o samorządzie 
a.jazdu działaezy sam or.z ądo·· wejdzie w życie, :pos. Polakie­
wych BB., o M6rym l>ł.szemy wicz oświadczył, it wedrug i,n. 
na iImem miejsou, wicemarsza formacji, jakie posiada, nie ~1) 

lek seJmu poseł Pola1kiewicz " stanie w na.ibliższym czasie 
odpowiedzi na liczne zapyta- zwołana nndzwyeza.ina sesja 
nia uczestników, udzielił nie· sejmu, natomiast zwykła sesja 
zmiernie selll.osacyjlI1ych wy ja- roz,pocznie się dopiero w pat­
śniel1, dotyczącY'CJh ustawy sa· ' dzieI'Illi,ku 100 Ii,gto'Pwzie r. b. 
morządowej oraz losu gmin i wówczas projekt thStawy we.t­
miejskich, a slczC'/;{ólnic losów dzie pod obrady i'zby, i nie­
ł6dzkiej rady miejskiej i magi- zwłoeZnie potem otrZyma moc 
,brału. obOwiązu.iącą. 

miejSikich wszyt&tkich samorzą- WIP!lJŚ'Ć w tl'UJdności fmansowe, 
dów w kraju odbędą się dopie a nasł~ie wolać pod adre-
ro Iła wiosnę 1933 roku. sem nządu "Rozwią;icit! IDll1ie". 

Na pytanie, czy magistrat ł Rozwiązać rady miejskie w 
łódzka rada miejska nie zosta- obecnym momencie oznacza,lo­
ną przez l'ząd rozw1ąlZane, wo- by wziąć pieniądze od rządu 
bec upływu kadencji, poseł Po- na pOIkrycie nadmiernie uczy­
lakiewicz odipowiedział co na- nionych wydatków przez samo 
stępuje: Nie .iest sztuką gnspo- rządy warszawski i łódzki. 
darować bez logiki ł rOzumu. RZąd na tę dro~ę nie pójdzie. 
Nie sztuką jest zrobić pO'Wat· Rząd nie ma pieniędzy, a po~ 

ne dłujgi, obsadzać na w,gzyst- zatem nie chce on dawać na te 
kich stRll10wiJskach klllZynki, celt! pieniądze. 

Na zapytanie, kiedy projek- VVybory k~un&Lne do rad ciotlki i rugitator6w tpUityjnych, 160 miast zwróeiło się do rzą 

• e r \V 

du z prOŚbą, aby zamianowane 
u nich k(l'DJisaI'IZ)'. UezynRy to 
jednak 'PO narobienru ikolOiSQI· 
nych dtug6w w wysolkości 1 
miliarda złotych. Ale, jak sIę 
tenu okazuje, rzą;d komisarzy 
w tvch samorządach nie usta·' 
nmvi. Zresztą nie chcv, by lI­

prl! wiano dema'gogję. Gdyby 
zanrowac1zono rządy komisar­
skie w samorzadach, demago­
dzy l~men~owaHby z powodu 
wp"t}wathenia systemu koml­
sal'~y. 

E powodu brutalnej napaści na prof. Bartla 

Samobójstwo 
dyrektora Powikłana sytuacja w Prusach 

LWÓW, 22 V. (PAT). Rekto- LWÓW, 22 V. (PAT). Uchwa 
I'cl.t politechniki lwowskiej na la zelYranta profesorów poli­
nadzwyczajnem posiedzeniu w techniki lwowskiej, wyrażająca 
dniu 21 maja r. b. wyraża swe dburzooie z powodu brutaLne­
na.igtębsze oburzenie z powodu go nruparlu na prof. Bartla zo·' 
brutalnej napaści na prof. Kaz. sŁała mu z,a:komunrkowana 
BartIa, wybitnego uczonego, za przez specjalną delegację, wy­
s:użonego profc-sora, niezmier- łonioną przez o.g61ll1e zebranie 
nie przywi~zanego do młodzie- profesorÓIw, a .zlożOl1le z 5 senjo 
7", człowieka wielkich zasług rów - profesorów pod przewod 
dla paI'istwa i piętnuje te niesły nicŁwem rektora. 

Banku Zw. Spółek 
Zarobkowych 

KIELCE, 22.5. (PAT) - w 8()­

botę wystrzałem z rewolweru ode­

brał sobie życie dyrektor oddziału 
Banku Związku Spółek Zarobko­
wych, Jan płl!ciennik. Powodem 
samobójstwa była depresja moral-
na. 

BERLIN, 22.5. (PAT) - We­
dług nie potwierdlZOnych dotąd in­
formacji "Wett am Montag" kan­
clerz Bruening pod wpływem gen. 
Scbleichera, który spowodował u­
stąpienie min. Gmenem, zdecydo­
wał się niezwłocznie po powrocie 
prezydenta Hindenburga PQstawić 
otwarcie kwestię zaufania. Brue­
ning wzbraniać się ma przyjęcia 
odpowiedzialności za nowy dekret, 

chaną napaść. wvr,ażaj~ prze- ~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~!:::::! 
konanie, że ogół m10dzieży nie 

dopóki sprawa rekonsrukeji· gabi­
netu nie zostanie wyjaśniona. Wo' 
bec tak powildane.l sytuacJi w Pru 
s~ch nosi si~ podobno z zamiarem 
mianowania komiarza dla Prus. 
Plan ten popiera Schleicher. Jako 
kandydata na stanowisko komisa­
rza rządowego dla Prus wymienia 
ją b. landrata von der Osten, zna­
nego sojusznika partji Hitlera. 

ma nic 7 nią wspólnego. Ró­
wnocześnie zebrani profesoro· 
wie składają profesorowi Kaz. 
Bartlowi wyrazy głęboJdej czcI. 
Równocześnie rektor politech­
niki lwowskiej orŁrzymał pi­
smo Bratniej Pomocy stnd. po­
litechll1iki lwow. i delegatów 
kół nauko,wych politechniki 
lwowskiej, wyraJŻające ~łębokie 
obUJrzenie z powodu na'Paści na 

rod orzewodnictwem marsz. PiłsudsMiegO 

"Neue Montagszeltung" donosi 
że na piątkowem posiedzeniu rady 
minister rolnictwa, Schiele, zgto>­
sił dymisję. Dyml~ja ta, która przy 
jęta została przez kanclerza Brue­
nnga, ma być utrzymana 'Y taje­
mnicy, .aby nie wzbuduA w opinii 
publicznej panłk.i. 

odbyło się plenarne posiedzenie rady naukowej wych. fiz. 

prof. Bartla. 

Rdmirał Saiło 
tworzy rząd japoński 
LONDYN, 22.5. (PAT) - Z To­

klo donoszą, że mikado zawezwał 
dziś do siebie b. gubernatora Ko­
rei, 73-letnlego admiralla Salto i 
powierzył mu misję tworzenia ga­
binetu. Salto misję przyjął i spo­
dziewa się jutro utworzyć gabinet. 

WARSZAW A, 22.5. (PAT) -
W niedzielę, dnia 22 b. m. odbyło 
się IV plen:lJrne posiedzenie rady 
naukowej wychowania fizycznego, 
na czele której stoi jako przewodAi 
czą.cy p. marszałek Piłsudski. 

Posiedzenie rady odbyło się w 
sali konferencyjnej ministerstwa 
spraw wojskowyoh. Punktwalnie 
o godz. lO-ej przybył p. minister 
spmw wojskowych marsz. Piłsud­
ski i otworzył zebranie. Zagajają.c 
posiedzenie w~ceprzewod.niczą.cy 
rwy gen. dr. Ruppert wygłosił 
wspomnienie pośmiertne, poświęco 
ne pamięci ś. p. dr. Eugenji Lewic 
kiej - l. sekretarki l'ady. 

Po ~agajeniu p. marszałek Pil-

S rllszll a "ó 'I 
w Anglji środkOWej 

lONDYN, 22.5. (PAT) - Z ea- 150,000 mieszkańców, Jest komplet 
rej I§rodkoweJ Anglji donoszą o nie od wodą, która zalała liczne 
kolosaJnych stratach wyrzą~zo- sklepy i wyrządziła straty sięgają 
nych przez powódź, wywołaną pa- ce według dotychczasowych obli­
daJącemł w ostatnich dniach ule- cud 1 mi1jona funtów. Od 90 lat 
wneml deszczami. Całe hrabstwo Derby nie było nawiedzone tak 
Warwick jest tak zalane, że nłepo- groźną powodzią. Równiet w ,Lon 
doboa jest przedostać się zwyklerui dynie Tamiza znactmłe przybrała 

sudski, który objął przewodnictwo 
obrad, udzielił głosu płk. Kiliń­
ski emu, dyrektorowi państwowego 
urzędu w. f., który wygłosił obszer 
ne sprawozdanie z działalnośoi 
P. U. W. F. 

Nad spraw(}zdaniem wywią,zała 
się bail'dzo długa i niezwykle oży­
wiona dyskus~ podnosząca szereg 
najciekawsiych problemów w za­
kresie wychowania fizycznego ł 
sportowego, objętych sprawozda­
niem dyrektora P. U. W. F. Szcze­
gólnie głęboko dyskutow,ana była 
sprawa W. F_ w szkole, zagadnie­
nie czystego sportu ~wodniozego, 
kwest ja sportu na. wsi, sprawa od­
znaki sportowej sportu na uozel­
niach wyiszyoh ora.z wychowanie 
fizyczne dzieci. 

W dyskU$ji żywy bral udział p. 
marS'Z2Jek Piłsudski, zabierając 
głos kilkakrotnie. Wyja.,§nieti u· 
dzielał obecny na obradach mini­
ster oświaty Jędrzejewicz. Do gło 
su za;PisywaH się niemal wszysoy 
członkowie rady. 

Po przerwie nastąpiły spra-wuz­
dania z dzia,łalności rady nauko­
wej, nad któremi wywiązał .. 8ię 
dYSkusja. 

do przepracowania. w dalszej dzla­
łalnOŚOi rady. WyloniOlIUl. w czasie 
obrad komisja. WJliioskowa. pod 
pr~ewotlniotwem prof. CIeohanow­
skiego przedłożyła. zebranym szs­
reg wniosków i rezolucji, przyję­
tyoh jednomyślnie. 

Po za.końCILonych obradach 00-
była. się herbatka towlLrzyska. przy 
obeonośo1 Po ma!fazałka Piłsudskie­
go. 

Ziemia driy 
BERLIN, 22.5. (PAT). Z S8nt 

Salvatdor donoszą o silnych trzę­
sieiniaeh ziemi, które młały mieJ­
sce dzł§ nad raltem W miastach 
San Juan I Usuluan. Trzęsienie w"l 
wołało poważne szkody, wiele do­
mów jest miszczoDych. Dotych­
czas OiallC7'.Otlo fi !Zabitych i 50 ran­
nych. 

WJ![i~i !BmO[~O~OWe W ~~rlinie 
Zwyciężył Barachinłse. - Ks. Lubkowitz zabity 

BERLIN, 22 V. (Tel. WIł. Tragi-erm.y wypadek mIal 
"mOgU POl1'ann~o"r. mieJsce B ldero~ą ks. Lubko-

W dniu w~raj8zym wśród witz na wozie "Bugatłi". W eZ8 

powsz~hnego zainteresowania sie mijania zakrętu wóz nagle 
odbył się zapowiadany już zarzucił i koziołku.ląc został 

przetll nas wyścig samoehodo-, wyrzucony aż pod tor kolejki 
wy na torze "Avns". Wyścig, podziemnej, bie~nąee.i pm;y .. 
który obfitował w szereg nie- rze wyśe1aowym. Ks. Lubko­
szczęśliwych Wypadków, przy- witz ciężko ranny, odwieziony 
ezem cały sureg kIerowców został do szpitala., gdzie wb6t­
musiał się wyoofać z błegu, lNJ ee zmarł. Wypadek łeIl wy..-
"rai n.,~teeznte włoeh Bara- ł-- din bta e ·_.&_-It Dyskusja nad referatami prze- '" iIJl ])l'ZYl"l .. ę ąc Wl'_ .. 

ciągnęła. siQ do godz. 7 -ej wlecz. ebtnłse na wosle MercedeS szerokłeh Jwlaeh .... w ... ~ 
......... MIasto ~ .............. ., ~~ .,wIe DOW8IO małerJaIa pned ~ ..... 



t '2. V. - "GLOS PORANNr - nS2 Nr 140 

I 
g sa z 

Mowa wic m r za'" Pol kiew;cza na; ie w ł.odzi 
naliza~Drojelltu.·· bn ii a Dl c~·jed,n, r tunek.··Pańslwo na pierwszem mi iscu 

W dniu w(\zorajnym ba wił zała~wia nietyl](o kwestje u- nie zdą'żały do Warsza wy, gdyż l najwlllżniejszych wrurtQśei u- uowczo,śdą powiedzieć sobie, 
w nlllSzem mieście wi~emarszli- stroju i kwe,stję ordynacji wy- nie były budOowane pod kątem .. ta wy, te moment decyz.ii !o- że obowiązkiem lud~i la pan­
lek jmJu, 'PolSeł dr. Karol Po- bo-rozych do ciał komUJIlalnych, widzenia obrony państwa, ale s~al przesunięty z ciala kole stwo odp{)IWiedzialnych jest kOo 

1de'Wicll. Pos. Potakiewicz ale 8i~ga dość silrn.ie w zagadnie zaspoknjenia potrzeb zabor- gjalnego (ra,dy mieJskiej) na od ni€~znQśĆ kierowania się zasa-
przybył do Łodzi na zjazd· dzia nia konstytucyjnego ustroju ców. Dlab'go zjednoczenie u- powiedzialność jednostki. Cia- dą: P.-aJPlerw państwo, naj-' 
!aiQIY samor,ządowyclh BBWR., państwa. Pragnę podkreśli<S - .. taw jest rzeczą postępu. lo zbiorowe jest bowiem często pierw samorząd państwowy i 
kt6ry odbył się w lokalu S. U. aikeenhll.fe pos. Polakiewicz, - - Projekt - m6wi dalej p. !!zarpane 8porami wewnętrzny budżet państwowy. ,J~i n­
S. pl'lZV u:I. Moniuszki 4 przy iż mimo zarzutów pewnych P()lakiewicz - wprowadza je- 'ni, nie mającymi nic wspólne chwiejemy budżetem pańsŁw(}l­

udziale 11I'zedsłarwideli władz kój, ustawa samorządowa nte dnolitą nazwę dla wszystkich ~o z celami samorządu. wym, to jutro złotego djahli 
pań'Sbwowych ~ wo,iewooł\ JI,l~ linajduje się w kolizji z posta-j organów samorządu. Pozostaje Samorząd nie jest niczem in wezmą, a pojutrze klJ'p.{lyt pol­
srezol'tem na (lzeIe. ncywieniami konstytu~ji. Sejm, t.ylkQ do zalatw,ieni'8 &prawa ty nem, jak dalszym ciągiem ad· ski zag'ralllicą będzie ponitej 

Obrady zjazdu ~wi~one i jego większOlŚ>Ć BB. nie pra-I tułów dla prezydentów miast, ~il1istl'aoC.ii pallstwowej ł dlate- 7.era i dlatego każdy odpowie­
były wyłąICznie dehatom nad gnie łąc:mie uchwalać u tawę "dyź prezydent jest tytułem ~o zwróciliśmy się do rządu, a· dzialn:v człowiek l'atować musi 
projektem ulStawy s amorz ądo- samorządową ze zmianami kon dla głowy pal1stwa. Kwestja po by uregulował kwest.ję pOlruCZO 7a wszelka cenę budżet pań·, 
wej, który ma niebawem we.,ść stytucji. SlworzyłQ<by to tru- <łwó,jnej (lO-letniej) kadencji "togo i własnego zakresu dzia- stwa. \Vyrażono z wielu stron 
nod obra'<iy plenum se.łmu. dną sytuac.ię, gdy t podczas, dla zawodO'Wyclh członków ma· łania samorządów. Faktem niezadowolenie z powodu dal-

Zjazd za~aił poseł dr. Ficbna, gdy do uchwalenia pierwszej gistratu nic jest nicnaruszal- wsza'kic jest, że pallstwo prze- S7.cgo ohci(!da pe!1sji un:~dni­
wiiłając wicemarszalika Polakie Ulstawy potrzebna jest zwyHa Ilem tabu. Jeśli będą dostałe-cz lcazuje samorządom pewne obo c7.ych. A jakie jest inne wyj­
wicza ł omawiając pokor6!f.ce ce większość, d~ dTugiej - tne- Ile aJl{UJlnenty, to kwest ja ta \viązki, nie wskazując źródeł ście? Pan premjer, zwracając 
\e oIbrad. ba kwalifikowanej wię,kszo· może ulec zmianom. Tak sa1110 dochodu. Z tern pragniemy się do 70 lu.dzi, prosił o w&ka-

Na :r;jetdzie wygłoszone Z'O- §Ci". ut1sz1ą kwest ja nazwy prezy- skoI1czyć i chcemy, by sprawa zanie j,akiegok()lwiek inn~go 
stały trzy refe l'a t y, a młanowł- Następnie 'POS. Polakiewicz nenta, czy burmistrza Jest jesz la zestala ustawowo załatwio- l.rĆ}cUa oszcz~dno§Ci i zaZlIla­
cie refemt wicemarszaJika sej., cybu.ie odnoŚine artykuły kon- cze przedmiotem prac kI uhu "a. czvl, że byłby ze wskazania ta­
mu p. Polakiewreza ,,0 ko- stytUJCji, m.ające za.st~sowanie J1B.l zw~aszcza sprawa dln~o- Poza momentem unifikacji u . kif'!!o bardzo zadowolony. R6 .. 
niecznood zmiany ustroju sa- w ustawie o samo!'ządzie. Art. śd kadencji. Polska nie jest kra ~Iuwy samorządowej projekt wnowaga budżetu pailsŁwa jest 
morzą4owego w Pol5Ce", refe- 3 konstytucji mówi, że Rzplita jem o jednolitem zaban .... ienlu wprowadza koo)fikaocję usta- kwest ją Gecydującą· Podatni­
fat posła Dratwy p. t. "Główne Polska opierając sw6j Ulstr6j '1arodovl'Ościowem i dlatego wodawstwa saroorząd()wego , kowi jest obojętne, I!!zy płaci 
'!:asady nowego ustroju samo- na zasadzie szerokiego samo- trzeba hardzo ostrożnie I z roz Istnieje moc dekretów, ustaw t on na rzecz państwa, czy samOo 
rządowego" oraz referat ins'p. rządu terytorja'lnego, przekaże wagą przystąpić do tego zaga- rozporządzeń o samorządzie i rządu , czy na kasę chorych. 
Gaokiego ,,0 glłÓ'Wnych niedo- przedstawicielom tego samorzą dnienia. Dlatego kwest ja. o,rdy- '\allle zesta\ .... ienie ich mlllsia~o· Podatnik jest jak ryba, jemu 
ma,!{amiach i brakach obowiązu du właściwy zak'res u,..,ta wodaw nacji wyborczej jest rzeczą dy by potrwać kilka dni. jest wszystko jedno, w ia,kim 
~o dekiretu o samorządzie". stwa, zvda,szcza w dziedzinie ~kusji. Przyjmiemy kaw.ą do· Kodyfikacja pn.epis6w obo- sosie będzie gotowany. 
Wroema;nszałek seimu poseł administracji, gospodarstwa i urą propozycję lepszego od pro wiązujących w tej dziedzinie Jeżeli jUiŻ musimy segrego' 

P ob,kiewicz , który jest, jaik kultUlry, kłólfe zostaillą bliżej o- ponowanego przez nas rozwią,- jest niezmiernie ważna. Zażą- wać, jakie budżety mtllSzą być 
wiadomo, referentem u5tawy kreślone. Komisja konstytucyj- 7.ania sprawy. daliśmy, aby rząd i sejm wy- zrównoważone przedewszysf­
samor.ząrlowej w se.jrnie, w re- na wniosba 'POprawkę, wyrzuca Chciałbym jeszcze zwrócić u dał równocześnie l ustawą oba kiem, to przecież we własnym 
feracie &~ przedstawił zjaz·, jąc słowo "szerokiego", gdyż W3!g'ft - kontYllllJuje wicem~- wiąwjące przepisy i normy intere~ie samorządu leży ~ró­
dowi wvty'Czne, jakiem i kiero- jest to ipo'Wiedzenje czysto Jite· ,!zalek Polakiewicz - na jedną prawne tak, aby mógł je stoso-, wnoważenie budżetu >pallstwa. 
wa~ Atę rząd, opracowując pf.O- raoe,kie. wać wóJt i sekret!LTz gtminy, Gdyby unę.dnicy p'1'z~'chodzm 
'jelM n~ej ustawy. Z tego Na's,t ępn.i e p. Polaiki€'Wicz Kwe'stja jest dojrzala i czas do kas paJlstwa 3 czy 4 raz)' w 
wz~~u wY'rlUll'zenia' jego za- 'VlS'kazuje na dmgi waimy mo- Szpieg i dezerter już, aby stwo.rzyć całość, usta· mlesUllCU tak, ja!k przYClhod7.ą 
\łlJlg'Ulją na wi,~kszą UJWlagę. ment, któl!'Y poza sprawą wy.. skazany na śmierć wę ramlYWą. W o.praco'wywa- do kas l11a,gisŁratów, to nie by-

- Omawiany oooonie w S€j- konalIlia przClPilSów konstytu~ji, niu ustawy unikaliśmy szcze- łoby już mowy o kredycie. 
LWÓW, 21. 5. (PAT). Wczoraj 

mie projcld - roxp.ocząa; pot!. decY'rlował o redakcji pro'Jektu i dzisiaj toczyły się przed wojsko- gółćw, aby życie i praca rlliaJa Ja nie chcę widzieć pa11stwa 
Pola1kiewicz zatytułowany rządo,wego, a mianowicie na u- wym są.aem okręgowym rozprawy czów samorządorwych z10żyła w sytuacji np.: 'Varszawv 1 
jest, jako projcld ustawy Q czę nifiJkację noc.m prawnych dla w trybie doraźnym, pi'~eciw szere- je aopiero w ramy ustawy. dlatego skupienie egzekucji w 
§leiowej ,mnianie ustroju samo- W1Sz)'lstkilCh dzielnie państwa. gowcowi Wasylowi Zakuchlakowi, Bardzo waŻlJ1ą jest równie! jednem ręku państwa jako DO 
rząJdOfWego. Nazyw8lnie go ma- B.ząd U'ważaJ, te jest konieczna oskarżonemu o dezercję i szpiego- kwest ja finansów komuna!- datkobiorcy, jf"st rzeczą ko-
lA UlStaw" samorządową nie 'f'k' t stwo. Rozprawy toczyły silll przy h Ii" . P • t . t' ~.. 111111 l aeJa s ann prawnego w drzwiach zamkniętych. nyoe. omecznem wst, aby z l1lecznq. ans y;'o muSI s ac na 
'jest trafne, ho, zdaniem rząd'll, całej Polsce, l'ozibitej na dziel· Sąd ska~ł Zakuchlaka na karę ustawą w tej sprawie rząd przy pierwszem mie,łscu. Jeśli przy 
,po wielu :pracach nie jest to u·, nice przez zMo,rców. Jest to śmierci. szedł do sejmu. Sprawa ta bo· kWCiStji jedno,lite.i egzekucji mo 
staIW'8i ,,mała". Jest to ustawa kooiec,znolŚć z pUJIllktu widzenia Naskutek odniesienia się obroń- wiem dotyczy dzisiaj calej go- ż,ua mówić o 60 J)'ro'c. wIny al·, 
:r;,asadnicza, dotyczą~a zarówno pallIStwowego. Władze zalbor .. cy skazanego do p. Prezydent:! spodl:trki kraju, a wiąże się z bo zasllllgi, to .la je ponoszę -l 
s"' ...... orządu wO.J·ewódzkl·e"Oo, J·,a.k d . ł 1 -~ . . Rzplitej o ułasknwienie - kara . l' ł d l 
aau .. cze 'Zla a y wy1ączme w Lnte- śmierci zostalia ZakucWakowi za- Dlą sprawa jedno ltej e,gzeku·· zakończy swe w)'Iwo y po<se 

l miejski~o powiatowego, rasie Berlina, Mostkwy czy Wie mieniona na dziesięcioletnie cięi- cji. W mojem gl1ębokiem prze- Polakiewicz, 
~innego i wiejskiego. Projekt dnia. Lin.le kolejowe w PO]5ICe kle więzienie. kooaniu musimy :r; całą sta· G • 

• 
Wkrótce wzruszy i oszołomi całą Łódź, koncer­
tem gry i reżyserji wielki film dźwiękowy pro­

dukcji francuskiej 

W rolach ' UłOWOUCh: GabJl Horlay i Andre Aoanne 
Diwiekow, Dziś i dni następnych. Niebywały podwójny program sensacyjno-cowboyski 24 aktyl 

I~r:=i::~:r i;;~;~~ l"· ::::i: .~u ~r ~~~ii~,r 
Początek o god~inle 4 po poło Na pierwszy seans wszystkie miejsca po 50 gr. 

M s l 

LZ T 
(ze soboty na niedzieleJ 
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nakręcamy ... rja(i (hOdzą p Nowy film ChevaIiera "K~haj 
ln!1ie tej nocy" z Je-annette Mao 
Donald, r~yserji Roubena Mamou­
liana jest na ukońceniu. a sanatorja dla umysłowo chorych świecą poczęści pustkami 

* 
l{' V W O'statnim numerze "Rocz- chanym braiku łóżek dla psy- baiaSifem społeczllym ze wzglę-

mg idol' podpisał kontrakt nilka ln"UII'h.J·a"rUll'zn,p,ao" ...naJ·dll' h' . _1\.. . hl W . ..JI·tó d . l .. al' . dwu h f l 'ł'~J~ LI J v '?\ .. ,u C lczme Ul~oryC 1IlIt;;1\. - U na S'POOja n~ cechy ma11)· 

na ~? IZ8JCJę c i mów: "Cy- jellllY alarmują-ce dane, ŚlWiad rych zalkJadach, w s.zczea6J.no- wal !.ościowo~c: psychiC!me.J·. Ta nara z życia cygańskiego z Lupe ,., 
Velez i "Bracia Karama'ZOwy" z c:zące () kataiS'tTofałnym stanic ści na Pomorzu, odpływ ChO-, ki< 't l>SycllOj':ltów spDtykamy 
Ronaldem Cohnanem i Anną Sten. OIpie.ki nad psychiczni~ chory- TVlCh jUlŻ 'POCiągnął za sobą za- na ka'Żd:vm 'kroku. 

* mi w naszym ik'l'aju. StatystYka myklllllie pawilonów i 'l'ed:ulroję Na 40 milon6.w luldrności we 
Znani komiey Flip i FIIllP (LaUTel wykazuJe, że lPr'zetkroczy1i'ŚlIIlY peTsonelu pielęgnial'S'kiego. F:ra.ncji jest, wedł'llg przypu-

fiary ich przestęp,stw już daw­
no nie żyJą. W gł051Ilych zabój., 
stwach o pseudo'Politycznym 
charalkteil1ze" kiedy opinja ŚlWia 
,"olwa d<>szu!klU'je ' się Itajemnj­
azych W'plYIW6w i -politycznego 
podłoża, lekarz wi,dzi odrazu 
clhorobliwą sylwetkę p!f'Zestę:pcy 
anormalnego, który powinien 
był oddruwiD.a zna.tdować się w 
zakładzie dla psychicznie cho­
rVlCh. 

f H3J"dy) nakreca.ją obecnie film Ju,ż .wszelkie granke przeiado· NiewieJlki fUil1dusz dotacyjny, 'szc:za1Jnych obliczeń, olkoto 1 mi 
:wojenny, którY będzie parodją w

19
a
3
rn
1
la ~kakłal~ó~ Nha początku mający na celu poparcie akcji ljona! Niektó~zy z nich kwali-

Wielkiej' n$l.~->y" W l' G'lb ta. rO u lC~J.Ja c orych psy- tworzenia norwych zaikładÓIW zoO fik.ują się do S'pec,tamych zakla-
" • y-'.l<>U. ro l l er -'-" 'tal h 'l t ił _:lo •• k ~l b--.l wystąpi Plip, 2'J8Ś SUma odegra ~~1lC.ZnI-e w s:l!\n ae wynosha" a CiUlko'WlCle s reI:! ony z Uli dów leczniczych ze w,z;ględu na 
F11llP. 1~.8,3~, t: ~n. o 3.623 chorych żetu państwowego, co $powodo ich szkodlliwość społeczną i nie * wlęlCe}. nx'Ż w roku 1927, pl~e· wało odrazu zatrzymanie budo beZlpieczeńsŁwo dla otoczooia. 

wyŻiSz·a.iąc maksymalna pOJe- wy zalkładu p3yehjaf.rylCznego Liczne wytpadlki zahójlStw i Dolores de Rio, tona z.nalIlego 
reżysera. Gibbonsa UJkoń~yła. roję 
ola. fiłmn "Ra.jski ptak". 

mność zaikiładów o 2.144 cho- w Gostyrninie. samobójstw, .Q któ.rych codzien 

Dą;żyć należy do tego, ab:9 
telgo .rodzaju ospbnicy znajdo­
walli się poza na wiaselll1 życia 
spotec711ego i aby wcze<SlIle tli­
mie.szc,zenie ich w zak ladzie 
psychjaltryczrnym uniemo,żliwi-

rych. Katastrofalny stan opieki u nie ozyltamy, są dzieiłem luJdzi 

* J'D.ldszynow, bohater "Buny nad 
~ją" przystąrr>i wkrótce do reali­
I/a{oji we Flra.ncji filmu ,Twal'lz ozIo 

Nie baICząc na to, że tysiące nas nad psychicznie chorymi nienorrrna1Jnych. Niedawno w 

7riekA~. 

coorydb. UIIn)11Sl'o'W() , nieraz gll.'OŹ jest ~oźny dla og6łu obywa- Warszawie 25-letrni studeiJJ.t, któ 
nych dla ołoczeatia, nie mo,!:(ą teli. Tysi:>,.cc chorych, mrniej ry zrubił w okrutny sposób mat 
Qo,stać się do sZjpitala, w polo- lub więcej nielbezpieeznych dJa kę, ,został uznamy plrzez psy­
wie rO'k'll 1931 za.zna~zył sIę otoczooia, którzy kwalifiikwją chjatrów za osobnika nie.poczy .* wzmOżony odpływ chorych 7. się do zakładów, a pozosta,ją talnego. Zbrodnia miała podło-

I Dfamamt Berger nakręca dżwię. zakładów ;psych,jatryczl'I.yeh w na wolu.ości, stanowia element, że patołogilCztne i p.ope'lrniorna 
łtową wesję "Trzech muszkiete- zwiąik'U z przesiJlcniem finan· ~ które~o rekrutują się nieraz zosta~a przez ozłowielka niewąJł: 
I'ÓW" Dum86&. W 4!woim cz.a.sie sowem w gospodall'ce samorzą- sprawcy morderstw. po d,p al ell pliwie psychicznie cihorego. 
tw ffmie J)jemym, O6Ilutym na tle dowe,i. ZRlbierają z zakładów 0- lub inrnych poważnych prze- Tego rodzaju osoblIlilkÓlw jest 
powieści znakomitego autora. fran c:zywiście nie tych cho<rych, stęlpstw. mnóstwo. Niejednokrotnie o 
ouakiego głóW1lll! rolę kreował któl1ZY ze w.zględu na poprawę llośe Ulll1Y1Sbwo choryclh jest ich alllO'I1lnalinośd dowiaduje-
pougla8 Fa.irbanks, obe(}nie jego nadaj:t- się do o!pieki p.ollazakła wS:1.ędzie bll,rdzo du:ża. We ,my si~ dopiero po ekspertyzie 

lo tragkzlue wypa<1ki. Obecny 
stan o'Pieki na.d :psydhicznie 
(:hoTymi w Polsce czyni tego 
rodzaju postułat zwpełnie ilu­
zOll'ycznym. 

ł'olQ odegra. Roland T3JUtain, dra. do'WeJ, ale poprostu tych, :!ia Flrancj.i. wyn0'U cna mniej wię- psychjatry-cZl1lej wtedy, gdy o-
)laty'<YLny aktor francuski. W roli których gminy nie mogą opla· cej 80.000 osób. !!!!!!!!!:!!:!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!~5!::!!!!!!!! 
~lowej wystąlpi Valentine Teg- cać kosztów ~z,piItallIlyeb. Jeszcze więt'cj jest iudzi Ule-
)1er~ DOWa. aktorka filmowa.. Możemy się więc stać niedłu zlllpeJnie normalnych, ktÓT~h * go ś,wi,adkami paradoksalinego. nie możlIla wpuwazie nazwać 

'Teod()ll' Osep, naJiręea. we FrMl.- zjawiska zamykania zakładów umysJowo chD~'ymj, ale kłóny 
en film "Złudzenie Paryi.a". psychjatrye.znych przy niesil:y- są niejednokrotnie powaŻinym 

A 

W 12 GODZIN Z WARSZAWY DO NOWEGO JORKU. 

W zakładuh JUlIlkema budowany jest obecnie apa'ralt stratoiSferyczny, przeznaczony do 
C!.alekiKlh lotów na W)'ISo.kości 16 tys. metrów. Aparat too ma posiadać przeciętną szy.blkość 
600 Ildome1lrów na godzinę, wobec czego lot do Nowego Jorku trwaliby , zaledwie 12 godzin. 
!Oosywiście zaI~a tego aJpara~'u będzie uloko'wana w szcze1nie zamkniętej kabinie i oddy­
!Chać będzie Uł)pomocą tlI'PalI'atów tlenowyclh. 

Odcin.k PowleśclQwy "GłOIU Porannego". Nr. 28 - POZOStJal~ dwie alternaJtywy. 
"~--------------'-'---------- Albo za,gwizdRć w ten oto gwizdek, 

C Z E R W O N A a,lbo odejść. Jeżeli za,gwiżdżę, to 
mój agent, który ozeka na dole} 
sprowadzi w ciągu apru minut u-

L I Z 
rzędnika. policji, który prLedaię-

M U Y N A weź:mie zaaresztowr.mie pani. Jeżeli 
odejdę, to stanie się to j~dynie pod 
warunkiem. 'Że spakuje pani na-

Powieść sensacyjna J. Wei.la. tyehmi.ast swe kutry, pojedzie n~ 
-Aifr ~ _l __ y,. ? tychmiaat do Berlina i będzie tak 
Ul,,", U_ - ~y tet nie długo tole'l'owała towalr'Lystwo mo-

- JeM! mnie pa.ni ZlllU!1i& do - Nie! - k.t'zyKn~ baronowa je, ozy jedtn.ego z agentów, at do· 
~JaAnień, to niew.że pam.i UBłyszy: ochrypłym gtosem.. Nie, tysiąc ra- wiedzie ani na miejscu swej niewin 
podejBew:8m pamfą o !!pOwodowa- 7..y nie! ności. J &żeli jest pani niewinna, 
me śmierci Giard.inlego. wieść?A jaK eboo pMli teg<> do- nie będzie się pani wahała. u&1.ć 

- Ja .... krzyknęła. baronowa. - się ze IIl1lą w drog~. Jeieli pa.ni 
Człowieku, pan zwarjował! Ale - Panie, prze~et pan w c'oś wie się nie zgodzi, to z Cl2łą, p~ykl'OŚ. 
jak? w jruki sposób? my? Nawet w duszy policjanta mn cią będę musiał prosić o interwen-

- W ten sposób, że oddała pa- si drzemaiĆ jakieś h!'dzkie uczucie. cję turejsze wła.dze. 
ni strzał do Giardiniego. Przysięgam. panu IlI3J zdrowie mo- Baronowa Steim.burg zasta.wiala 

- Ach ... - chwyciła się za je} siostry, przysięgam panu na ży~ 
gardło, jakby ją ktoś dusił. _ Te- cie ojca, że nie mam ~"bsolutnie się ohwilę· 
go już ~ wiele ... Morderczyni Giar nic wspólnego z tą Zllirodnią! Ot.y - Niech pan .1lie przypus~za, 

LISTA OFIAR 

katru.:itrofy wie1'kiego s~atku tra nsatIantyckiego "Geo.l"ge Phi­
lippart" 'l.0shła wywieszona w lokalu tO'\\11J zysb, a ok1rętowc­
go ,,'Messrugp'rie:; M: r:!imes" w Parvżl' grcmarlZut. 1'\0 dziel} : w 
nocy wielk;e tłumy publicz:l ') ści. 

- Dobrze, do jutlra wieczór. 
Niech pani nie Z8ip0mina, że jest 
rpl\Jlli pilnie obserwowana. 

- Jutro wieCIlorem wydam się 
w ~ńskie r~ce na q,WOl'CU bez 
zwraClania czyjejkolwiek uwagi. 
Żąjdam jedynie, aby un.iknąć wszel 
kiego skandalu aby moja rodzinJll. 
mogła. mnie odprowadzić na dwo­
moo i a.by się pan do mnie zbliżył 
dopiero po ruszeniu poeiągu. Mój 
ojciec nie ma. się dowiedzieć, te 
jego córka. podejrza.nru jest o doko­
nMIie mordeT'Btwa. 

-- A więo do jutra. wieczór. 
- Do jutra. 
Doktór Marlena skłonU się lekko 

i OipUścił bud'l.l.lM'. 
B3lronojl91aJ prtzez chwilę pozosta­

ła bez ruchu w fotelu. Nagle pod­
niosła. się z tryumfują.cym uśmie­
chem ... 

- Mam dwa&ieścia cztery go­
dziny WlSti! - szepnęła do siebie. 

Teraz dopiero komisarz wrócił 
do hotelu i udał się do pokoju, 
który zajmował rta~em ze Spohl'cm. 
Baron zapytał go: . 

- Powiedz mi l1Ml, gdzie pan 
tkwił p'l"zez ten cały czas? Już się 
trochę balem o pana. A jak było 
u Castellmarich? 

- Odjeidżamy jutro wie(%orem, 
- odpowiedział Martens poWiażrrrle. 

- OdjeidżMIlY, to znaczy? Pan 
i ja, czy pan i baronowa? 

- Wszyscy troje. 
- A C/ly pan ją aresztował? 
Komisalr.z wzruszył ramionamłc 
- Nie mlm do tego, niestety, 

ijj,ulego? ... ~ podejrzewa mni!J, wierzy mi pan teraz? te boję łlię pa.ńsltich gr6tb. Wiem 
że zarrnordowała,m. z ukrycia po d- - Baronowo, tu nie idzie o to, doskonale że palII. niemiecki ,~rzęd- x. 
stępuie człowieka, którego kocha- w co ja, wierzę, lecz o to, Co mi nik, nie może zwyczajnie kazać z,a. PalatL'Lo deI Angelo był przez 

prawa. Niech pan nie zap<lmiua, że 
znajdujemy się we Włoszech. A 
zresz~ przeciei pan wie, Co zapo­
wiedział mi radca. Niech:ie PlaJJl so­
bie wyobrtazi, jaki ska.ndal wywo­
łałaby prośba o interwencję tuteJ­
szej policji w celu aresztowania 
dÓrkj. pierwszego s.enatora Wene­
cji. Nie, pl"Zedewszystkiem muszę 
ją przedostać przez granjcę. PÓŹ­
niej juź mi nie ujdzie. Trzeba się 
jednak pilnow.ać, bo z tą, kobietą 
trzeba być na wszystko przygoto-

łam?.. Człowieka, którego życie pani może dowieść. Żądam nie wy aresztow'!lIć córki pierwszego sen~ całą noo pilnie obserwowany. Obaj 
było mi dr<YŻsze, nii moje własne? .. razów uClLucia, lecz faktów. tor3J Wenecji. Musiałby pan przc(f. Illgenci zmieniali się ~ posterun-

- Myślałem, że jest pani narze, - Tak? A więc przysi~!ll nic t.am interwenjować na< drodze dy.. ku co dwie godziny tak że nikt nie 
('zonll! pułkownika Fernkorai' dla. paDa nie ZDI!l.Czy?! ... Natu.I1alnie plOIllla.ty~ej i zamim me za,pa.dla- mógł wejść ani wyjść z domu, nie wanym. 

_ :Milcz panI Nie wciągaj pan i przysięga morderczyni! Taka mo-- by ~ecyzja" nie mógłby mi pan nic będąc widzianym. Doktór MaD:tens :;- A więc u.w.~a .i~ pan za win-
tego nazwiska do brudów... Giar- że fałszywie przysięgać nawet na ~roblć .. AI~ a.br ~ 'przekonać, osobiście wynajął gondolę i od ną.. . . . 
dini był mi bardzo di'ogi ... To jest zdrowie swych IlIrujbliiszyoh. To z.e czuJę SIę meWlru:-a, J~ę z pa- ~u do czasu objeidW klalllała- - ~aWlkłała SIę :' ~le. sprz~-
ooś niesłychanie strasznego, aby jut nic nie pomoie. ~em. Tylko dwa.. d!ui mual mi pa.n mi oa.ły pałac. Na. pierwszem. pię-J CIlnoścI, te b'~toby nlezmlerru~ ~ZlW 
mi 7M'ZUCaĆ taki CZfIl. Mogłabym Była niesłycblaa:ne zdenerwowa.- Jł8~ po.fJOSb,W16. łne pałttou paliło się do późnej nem: gdyby SIę okazało, te n~e Jest 
w tej chwili pana ~ndusić, tak pa- na. Chusteczkę, którą trzymąła w - tJaluJę bardzo. nocy. Na. firankJac.h prz.ebiegaly z~nl1esza.n~ w ~ s?ra,~ę. WIe on.a 
na ni'""wid",! dtnni, pod.". "" dwbn, s"';'py. - A więc pmyna.imniej jeden 1:""" Śpi'"""ych si, osób. Dopi' n!,wa tol",." w" ce], n" "'a poh 

>- Wróćmy d.(lI spra.wy. Ozy jest -.).. więc OQ p8A ~ o.- dzie. Nieeh pan czebll W.z~ ro koło godziny 2-ej ·w Il.Qcy zgar CJa. 
... ~ ~~beIcde .... ł41 ........ - ~w.~ .- -- "A."" 
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Trochę humoru WĘDR6wKI PO ŁODZI 
ZAKŁAD. 

Adolf Konewka m~enił się. Po 
ślubie młoda para wyjechała do 
}'aryia. Gdy zatrzymaJ.i się w ho­
t.elu, zmęczeni podróżą., położyli się 
.il'ać. 

lud siC awi W lun 
Nagle A<i.olf siadaJ na łóiku: 
- J .iIi - 7.wra·ca się do tony -

Dl "żebyś 'L:llllknęła duwi? 
- Dlaezego ja, a nie ty? 
- Dlatego, żeś ostatnia się roz-

bierała ... 
- N o to co z tego? Tyś ostatni 

~asB światło, to na ciebie kolej. 
Przekomarzali się tak przez dłuż 

ezy czas. Wkońou umówili (Się, :!e 
kt.) pierwszy się poderwie, będ7,ie 
'lusia! zamknąć df'Zwi. 

Lf!ią cicho. Nikt nic nie mówi. 
Wtem dnwi się otwierajl!! i do 

pokoju wchodzi jakiś rotmistrz. 
Chwiejnym krokiem podchod2i do 
łóika, w którem leży Lili. 

- A CO ty tu robisz, dziewczyn­
\o? N a mnie czekałaś? 

Cisza. 
- Dziewczynka 

na? co? 
MilC'ILenie. 

str3.6znie smut-

Może obrażona na mnie - myśli, 
a głośno dodaje: 

- Zaraz się przeprosimy i wszy­
stko będzie w pgrządku. Posuń się 
trochę, kochanie. 

Gdy późną nocl!! młody oficer 0-

f)uścił pokój, Liii zerwała się na 
równe nogi: 

- Podły! - krzyknęła. - To 
tak robi mąt. To tak się traktuje 
wtasną. żonę?1 

- 0, przegrała4! - zawołał u­
radowany Adolf. - TerM: musisz 
zamknąć drzwi. 

Na tle ciemnej wyg,wieżdżo­
nej kopuly niebios, niby na 
miękildem posłaniu z safjanu 
mi,goce rzędem ty.siąca lampek 
elektrycznych s zca: y t kołejki 
g6rsikiej, 

Po szynaclt wygięt~h na 
kszt3M: piQnowo usta,wionej eli­
psoidy, cz·teroi!;')bolWe w6zki, 
niczem sta,rogreckie koraby, 
wspilllają się pod ,górę, to ZIJ6\v 
mkną w dół z zawrol1ną szyb· 
kością, zarpierając dedh w pier­
siach. 

K~zyki, ;piski nawo,ływania, 
bohaterskie prze<;hwalki ledwo 
<::0 przebytego niebez,pieczeń­
stwa. 

Pod doz,nanem wrwfe:nic.m 
pobladłe twarze nabierają rU­
mieńców, ich właściciele o(by­
sku ią ipl'zy.rodzony animusz. 

Niby misternie llJStawiony do 
mek z barwnych kart, stoi nie­
ruchoma karuzela .DOwietrzna w 
oczekiwaniu pasażerów. 

Krótka odprawa, śmiech, po· 
wiewalIlie chlli'5tkami, karuzela 
rusza. P.rz~ dźwiękach dycha .. 
wicznej katarynki pillizczony w 
ruch mechanizm zwollIllł obra­
ca tarczę !karuzeli. 

Coraz prędzej, coraz prędzej, 
zwOllna ~·acierają się kootury o 
s61b, mszących u góry w 
hUJŚtaWlkach. HUlŚła,WIki prz'yj­
mują poło:tenie 'Pochyle, ,ru­
chem odŚ/rOOkowym coraz to 
większe zata'CMją,e koło. p~(l. 
Krzyki, chichoty, ale l trochę 
rzetelnego s-traehu. 

Jeszcze pod wraźooiem do- Mały w czarnej kapocie f y-
znanych emocji ~pieszą pod bu dek przeciska SIę nieśll11inło 
dę słynnego profesora Fulu- prźez tłum. 
rini. Bierze do rąk ,karty. zaop8· 
Dwoją się w oczach widzów trzooe w dziewięć rDzll11ait~h 

banknoty dwudziestozłoto'we, numerów. Sprężył się cały w 
giną, to zn6w zn~ła pojawiają oczekiwaniu. Z wytarmoszonej 
sip w przepołowionym !karto- portmonetki wySUlPtał 60 gro­
flu, w clh!ulSteczc:e, w mankie- szy. 
cie ... i t. d. Warjacje rozmaite. - Proszę! Zaczyil1amy! 
Magik uszminkowany, w cylin Tarcza opatbrzOll1a numerami. 
d.me, budził podziw, ~raniczą· R6wno'legle do jeJ ooi do stołu 
i:y z zachwytem. przytwierd-zona wia~rów!ka, Do 

Widzisz go, jaki Ślprytny. wi.rojącej tarczy strzał otdrlany 
1-'; Ale... z wiatr6wki trafia numer. Na 
- Fonsę taki wytrzaśnie sto16 w pOlkratlkowan~h, OIPa-

flhoćby z kamienia. trzon~h numerami przedział-
- Ano ani się Do~ikier sk3ipU kaclh stoją fanty ... 

je, jak sublokatorem w crudzej _ Znów wyszedł numer ... 
kieszeni pomieszka.. _ To 5ię wie, ale iaki? 

- Ee - oburz si - ktoś Wszyscy bacznie sz.ulkają te 
ł.OŻ to a.rtysta. go numeru w s'Woich kartach. 

- Artysta, wiadomo... Mały żydek, gl'osem drfącym i 
W,'strzał z pistoleiu. Po wy- łzawo W1Zflli'5Zonym oznajmia, 

giętej slZynie biegnie z zawrot- że numer jest w jego kartach 
tlą szybkością siłą dwu par rąik. _ Fant, albo dwa złote. 
pchnięta pod górę armatka. Spier.zchłemi palcami cbwy-
Kiedy dosi"'~1ie podstawy O ta 'Podaną monetę i daie nura 
szczytu szyny umieszczonej w tłum. 

wieży, następuje hulk. Ale ruleta ma iut nowych a-
PIóbują wszyscy. Ale nie matorów. Są stali ~racze i ta-

wszyscy są dostatecznie silni. cy od jednego razu. Ci ostatni 
Slabemi rękoma pchnięte dzia gadają i ,k'1'ytylk.ują, pOdczas 
lo zawraca z połowy drogi, le- gdy pierwsi ~rają z systemem. 
eąc z huJkiem z !powrotem. Ale VI g,rze za każdym razem bie. 
\ na siłaczach nie zibywa. rze udział 9 osóh. Jedna z po­

- GrUlnt to w(prawa - kon- śród nich staRe wygrywa. Ale 
kiIJuiduje ,k,loś z IPrlZy,patrują,cych naJwięcej wygrywa. krupie1r. 
się wYlSiłkom jakiegoś młQdz·ien Gra stale ł systematycznie. R6-
ea. żnica sŁawek i w}'\granej 'Płynie 

;- Aha, ale nim wprawę na do jego kIeszeni. 
111 ••••• - •••• - •••• --•• -.-•••• będzies;,:, masę f OMY prze- Ale ludzie się nie zrażają. Nie 

Kto szanuie wzrok 
nosi ciemne okularl 

• firmy SZYMON URBACH sp. z o. o. 

Piotrkowska 33, tel. 222-23. 

"Gospodarka narodowa" 
W prz~ą;dzie dwutygodnio­

wytm "Gospodar'ki Na'l'oOOwej" 
znajdujemy ciekawą nota.bkę, 
chaTalkteryzującą obecną sytua 
cję gospodarozą i poUtyczną. 
Tkwi ona ci~te w sm.łej nie· 
pew1llości, w braku zwfania, w 
braku wsp6~p'racy mięj(izyil1aro 
dowej i cZylIlJlika J)sychologic'z­
nego. Sytuacja ta, stl\llSznie, 
przyrównana zostaJa do 'Przed­
nówka. 

Ostatni z cyklu arlYlkulów 
p. Stefana MaJera, poświęco­
nych inter.wencjooizmowi, o­
mawia folę przemysłowca w in 
dywidualnej fazie kapitalizmu. 
W związku z tą dyskusją pozo 
~taJe r6W1Jlież artykuł p. Wła­
dysła'wa Diamanda p. t. "In ter­
wencjoni,zm i kapita.lizUicja we·· 
wnęłTzn.a". Słusznie zupeinie 
zaznacza aut-olr, że interes ka­
pitaaizacji wewnętrznej wyma­
~a ta,kiej ing€'l'encji paustwa w 
s!pra wy gospodalflCze, któraby 
zwpobie!{ła eks1)loatowani II Poj 

IJIIgj nedzg 
bezrobo.ngc:b 

ski IpTzez pracujący w niej ka­
pitał z~r8lnicZ1llY. 

W uwagach omówiono ko­
nieczność dalszej red'U!kcji cen 
aTtykuMlw monopolowych i nie 
kt6rych produk·tów Slkartelizo­
wanych. W nlJbryce tej znajdu 
jemy Tównież omówielIlie 2 
ksi~żek p. Jana Zdzitowieclde­
go o naprawie pieniadza wło· 
skiego i p. Wadawa Fahie,r,kie­
wicza "Nauka o pienialdz.u". 

Wreszcie notatki przyńoslZą I 
"leka wy p·rojeikt powołania do I 
7.vda specjalnego iI1lstytutu 
~praw kobiecych, kt6rego dZia- 1 
ł31ność objęłaby prace bada,w­
c.ze, poświęcone badaniu wy­
ł~znie bytu kobiet. Autor, 0-
marwiający masowe wtaTgnię­
de kobiet do fycia gospodar-· 
czego catego świa~a bardzo słu­
sznie 1J)0d:loreśla, że z ia wlsko to 
wylIuaga pTzedewszyst'ki~ spo 
kojnych, . bezstronnych stu; 
djów naul<owych. DOIPiero na 
podłożu rezultatow takielh ba­
dań może polityka państwowa 
dążyć do unormowania tego fe 
n.omenu gospoda,rozego zgo­
dnie z wvmogalJlli dobra pań­
stwa i klasy pracującej. Pla­
có'\\'ką talkich badań bybby in .. 
st)nŁut spraw kohiecyeh. 

~asz, powiodło się tu, 'POwiedzie !ię 
>- To sprobój palU w doonu g-clzieil1ldziej. 

żelazkiem po desce. Kiosk, WZ(nU~ krawędzi 0-

- 001 ja1ki mądrala. Pe!Wno krą,głetgo sŁołu mknie tramwaj. 
pralnik w fachu. POOrodik.u 'Pstrzy się od rozlicz-
Tłumy puibliczllOtŚci przewa-I nych fant6w. Fanty te wyg,ry-

la ją się z kąta w kąt. 4 wa się, gdy pu/Szczonv w rucb 
Przed jakimś stoJem grUlPka tramwa.i zatrzyma się. ~ jed­

jakby zahy:pnot~Qlwan~h lu- nem 'z oznaczolllych mle.J1SC. 
dzi. . .. ~ Stanął, czy nie stanął? 
~ Prosz.ę państwa, jeszcze - Jeszcze Igto l'aIZ... • • 

jedna para ka:t, kto postawi? Tym razem stanął w mIeJ-

ukażą się 

w wielkim 

dramacie 

ero-

tycznym 

p. t. 

JOAN 
RD 

n!!jgło§niej­
szy obecnie 

amant 
Ameryki 

"<!u ozn~zooem. Fant - ta­
bliczka czekolady. 

! Pod prostokątną szopą dwa­
naście prostOlkąltnY<lh zaoik.rą­
glolllych u podstawy, pozio­
mych stoLnic, jak do zagIlliata­
nia cia1Sta. W wypolerowanych 
deskach 6 otworów, oznac7.O­
llyclh numerami. Kto 'Qkreślolilą 
iloś~ otwor6w napełni kuLka­
mi, ten wYf{lral. Toczy się ku­
la za kulą. Czasem trafia, pfze- I 
waŻlllie r.ie. Stu niikt nie osią­
gnie, a dopiero oJ slu dają 
fant. 

To julŻ dużo lepiej tam w są 
siednim kiosku. Kto dśnie z.grah 
'lj,e plalSklJ 20 - ,groszową mone 
tę, tak, że padnie na rozłożone 
tahlicz'ki czekolady Dl\ stole, 
ten bierze czekolaJdę. SYJPią się 
dwudzlestogroszów ki. 

- I ktohy się spodziewał? 
Rzecz 1.- DOZOru taka łatwa ... 

....... Aha! 
- Tam do licha! 
- Trafił, trafił I 
W dostojnym pląsie, zwolna 

łabędzim ruchem porusza si~ 
karuzela. Konie, gondole trony 
kr6l1ewskie ... W parp , 100 w po 
iedyn1kę· .. Stary marS? Rakocze 
go - w5pomnienie wiedeńskie­
~o Prate>ru. Nawet parówild są 
tam w zaimprowizowanej zbro 

Niewinna GrzesInica ~ jowni l?od ~zyl~cm. Okocim. Za 
(D f l d) I pach plwa J wódkI miesza siQ 

ance, 00 8, ance . t· h I d 
Wkrótce w kinie SPlendi,d l ~i;Cłlvm zapa<l em potu u z-

ftr. 1ł'l 

••• 
• a u 

Strzelnica. MoflIla trafić ,. 
szyjkę od flaszki, możrna stue­
lać do tarozy. 

Pełne namaszczenia i skurpio 
nej uwagi miny. Strzał. 
~ Ku.Ją '\IV plot! 
- Kanarki doić ... 
- Panie pa tała-ch ... 
- Oho, trafilI Musi spensjo· 

nowany poliki er ... 
Podchodzi jakaś przytulona 

para. 
- Będziesz sł:rzelał? 
- A ~ę - odrpc wiedi peł· 

na detC!fllllina.cji. 
Błagdny wyraz oczu. W od­

powi~i zaciey wyraz tw:\,­
rzy. 0, .z takiem niema żartów. 
Prawdziwy :rr.ężczyzna. 

~ Trafił~? 
- Mofe. 
- Proszę strzelać do tarczy, 

a nie do ~an16w. 
- Kiedy ta wia't.rówka dja 

belnie znosi.. , 
- To kup sobie facet wrma­

tę· .. 
3alon śmiechu. Lustra z ma­

kabry(:znie wygietemi osiami. 
Patrzącymi trzęsie śmiech o· 
gromny, mimowolny. To glo­
waiak u arbuza; nogi, jak u 
kraba; to znów brz.UlCh wydęły, 
jak budżety państw powo jen­
nych. 

- Masz k,lasa figlurę ... 
- Ta·k, niczef(o SQhit:, .ffino 

twarz nieco szpeci. .. 
- Ale ręce długachnel 
- Z profilu osioł... 
- Te, wielbląd jednog3Jrbny\ 
- Patrz, w9rgi, iak u 11111-

rzynkil 
I tak wkoło. 
Bawią się ludziska. Kle· nit'· 

ma silnej woli, wyjdzie sp~lI~a­
ny do nitki, jak z kasyna. 

Kryzys kryzysem, a,le 50 gr/)­
szy można zaryz)nkować. Naj­
więcej hazardują się kobiety . 

Cóż, przyjemność tania, rol-
rywka Rodzi~-:!, 6U1rO'Pf'jsk 'l , 
wiedeiIska ... 

Ale gol'1mt io 'humor. 

TlJł'skt. 

Już dziś zapowiadam, 
serję najwybitniejszych 
arcydzieł filmowych, 

które się ukażą na e­
kranie diwiękowego 

kina 

"CAPITOl" 

,EKPress Szanghaju' 
MaFlen!! Dietrich, Clive Brooll, 

Anna May Wong. 

Wolne DUlze 
Norma Schaerer, Llonel Barr)'­

more. 

"JEDO l'IBbEnKI\" 
J4nett Gayner, Warner Baxter. 

Szkatuła naszego repertuaru 
zawiera filmy tylko o wysokieJ 
wartości artystycznej, ory!!Jnal­
nej treści i znllbomitej retyserJi 
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Wia~omo~[i ~ieiij[~ 
Zmiany w policji 

Zastępcą. kQlIlendanta. policji na 
m. Lódź mianowruny został dotych 
eA80wy oficer łnapek-cyjny komen 
Cly mfMta. komłl5lll'Z Ja.n Fra.nkow­
ski. 
Komendl1lllt rezerwy pieszej Komi 
łan Marcin Andziak mianowany 
flO6ta.ł oficerem inspekcyjnym ko­
mendy miaat.a.. 

Kierownik IV komisal'ja,tu pod­
komisa.rt Bronisław Lipski miano­
wany został komerita.ntem rezer­
wy pieszej. 

Kierownilk X komisarjatu pod­
JtomiS8lrZ BolesŁaw GrzYwęłk, prze­
niesiony został na takież stanowi­
sko do IV komisarjatu. 

Kierownik li komisarjatu pod­
komisaI"Z Wiktor W alroaln przenie 
siony wsW czasowo na takież 
stanowisko do V komisarjatu poli­
cji do dnia l' sierpnia r. b. t. j. do 
OO!LSU powrotu z urlopu kierownika 
V komisarjatu komisarza Antonie­
go Oieś1aika. 

Zastępoa kierownika li Komisa. 
tjatu podkomisarz Stefan Babski 
pełnić będzie do dnia 1 sierpnia 
r. b. funkcje kierownika III komi­
,a.rjatu. 

Funkcje zaś kierownika X komi 
!Iar.tatu pełnić będzie cZ8-8owO in­
spektor tegoż komisa;rjatu starszy 
przodownik Ma'Zera.nt. 

Wymarsz Z8 pulku 
na ćwiczenia do Barycza 

w dniu dzisiejszym w godzinach 
rannych przemaszerował przez uli­
ce Łodzi, kierując się do Barycza 
28 pułk StlUlców Kaniowskicb, 
pułk "Dzieci łódzkich". 

28 pułk przebywać będ~ie w obo 
ue w Blaryczu przez dwa miesiąee, 
poczem powroci do Łodzi. (p) 

"oene dyżury aplek 
Dziś w nocy dyżurują następu· 

J~e apteki: A. Dancerowej (Zgier 
ska 57); W. Groszkowskiego (11 
Listopada 15); Sukc. S. Gorfeina 
(Piłsudskiego 54); S. Bartoszew­
skiego (piotrkowska 164); R. Rem­
bielińskiego (Andrzeja 28); A. Szy 
mańskieg() (Przęd~niana 75). 
wg , 

l-SIJ DźwlekoiY Kin)-teatr 

SPbEnOIO 
NARUTOWICZA 20. 

"Rektor" ak demr .. ·szewc 
nadawał za pieniądze tytuły doktorskie 

Przed woJną na uJicy Drew­
nowskiej mieszkał biedny 
szew!c Mendel Alies, który przy 
~ierając z głodu, zdecydował 
się wYlrUJSzyć w świat Wędru­

.iąc z jedn~o kra.iu do drulF{ie­
go, znalazł wrerSzcie pracę w 

kopalni węgla w Belgji, gdzie 
przez killka miesięcy, jako gór­
nik zarabiał cię·żko na życie. 

Pewnego razu Mendel Alies 
znikł z kopalni, natomiast w 
Liege w małym pokoiku poczę 
ba fumkcjonować "Academie 

Dzisiejsz, sad dorai , 
nad bratobójcą Zalasą 

Ro?:prawie przewodniczyć bę­
dzie wiceprezes Illinicz w asysten­
cji sęd;ziów Kozłowskiego i Jar­
mołowicza. 

commerciale", któ'ra w drodze 
korespolIldencji uczyła przy­
szłych luminarzy i dawała nor· 
malne tytuły doktorskie. 

Interes szedł bardzo dobrze, 
Mendel AUes .iako ~·ektor aka­
demji, zbi jal pieniądze, które 
naiwni nadsyłali z wszystkich 
części świata, aż wreszcie 
przed tygodniem policJa zajlt}la 
się "akademją" l JeJ "iJ'ekto­
rem", który powędrował do 
więzienia, policja łódzka otrzy­
mała od niego ukłony za po­
średnictwem policji belgij­
skiej. (b) -. 

Pobór 
roc4'!nika 1911 

Dzisiaj powinni się sta. 
wić przed komisją poborową Nr. 1 
(ul. Narutowicza ~ 5) ~ęiczyźl1j 
rocznika 1911, zamieszkali na te­
renie Ul komisarjatu, których na­
zwiska rozpoczynają się od liter~ 
s., Sz, Scb, T. 

Przed komisją poborową Nr. 2 
(ul. Ogrodowa Nr. 34) powinni się 
stawić mężczyźni rocznika 1911, 7a 
miesz~i na terenie Vn komlsarJa 
tu, których naz.wiska tO'ZPQCzyna­
ją się od liter N. i R. 

Przed komisją poborową Nr. 3 
(Al. Kościuszki Nr. 21) mężczyźni 
rocznika 1909. zamieszkali na tere 
nie 2 i 3 Itomisarjatu o nazwi­
skach na wszystkie litery. 

Przed komisją poborową Łódź -
powiat (Narutowicza 56) poborowi 
rocznika 1911. zamieszkali na tere 
nie gminy Chojny, o nazwiskacb 
na litery: P, S, W, Z. -

W dniu dzisiejszym o godz. 10 
rano sąd doraźny w Łodzi będzie 
rozpoznawał sprawę przeciwko 
20-letniemu Stanisławowi Zalasie, 
który w dniu 26 kwietnia. r. b. we 
wsi Bełdów pow. łódzkiego zabił 
swojego przyrodniego brata Ada­
ma Witoniaka z chęci zysku i zra­
bował mu 65 zł. gotówką.. 

Oskarżenie wnosi wiceprokura­
tor Zgliczyński. Broni oskarżonego 
Zalasę Ww. Forelle. Do rozpra.wy 
wezwano 15 świadków i jednego 
biegłego lekarza. Co usl,szrm, dziś Drzez ra djo 

Cukiernic, sie organizują · 
celem zwalczenia nieuczciwej konkurencji 

W sali l'ady miejskie.T obradown.ł 
wczoraj pierwszy ogólny zjazd ou 
lderników twoj. ł$.zkrego. Na. 
zjazd przybyli delega.ci urzędu wo 
jawódzkiego, ma.gistr8.tu oraz izby 
rzemieślniczej. 

Jako referent wystą.pił p. Gier­
bich, który podkreślił potrzebę 
zorganizowania się cukierników 
dla zwalczani::t nieuCllciwej kon-

kurencji. Referent proponuje powo 
łanie do życia związku cechów dla 
unormowanh stosunków w cukier­
nictwie. Wniosek przyjęto. 

Zjazd uchwalił również rozpo­
czą.ć akcję o znowelizowanie usta­
wy o izbach rzemieślniczych w kie 
runku nadrunia cechom prawa usta 
nawiania komisji egzaminacyjnych 
na majstrów i czehdników. 

Teatr i n'l zy a 
TEATR MIEJSKI 

Dziś wiecz. i dni następnych wy 
stęp najbardziej rasowego amanta, 
Jerzego Leszczyńskiego, w lekkiej 
sensacyjnej komedji L. Verneuil'a 
"Bank Nemo". 

Oprócz mistrza zbierającego raz 
wraz bl'awa przy otwartej kurtynie 
popisują. się: Dunajewska, Grabow 
ska, Mad'l1liński, Woskowski i Szu­
bert. 

TEATR LETNI. 
Najmi1ej spędzi się skwarny wiE> 

czór majowy w sympa,tyoznym 
teatrzyku letnim w parku Staszica, 

zdala od zaduchu i zgiełku wi13}ko­
miejskiego. 

Grana jest dziś i dni następnych 
o godz. 9-ej wiecz. pełna brawur)', 
werwy i rozmaohu komedja spor­
towa Smólskiego "Błędny bokser" 
z Z. K.axczewskim w popisowej 
roli zwarjowanego rekordzisty. 

WYSTAWA SZYKA. 
Wystaw,lL Artura Szyka (piotrkow 
ska. 74) wywołuje powszechny za­
ohwyt dla. talentu znakomitego 
łódzkiego artysty, który wykonal 
dtz.ieła tej mia~, co Statut Kaliski, 
Historja. Waszyngtona i Pakt ligi 
narodów. 

12,10 Płyty gramofonowe. 
15(,25 "Samoloty komunikacyj­

ne i komunikacja lotnicza". 
wygł. p. Różałowski. 

15,50 Płyty gramofonowe. 
16,20 Lekcja języka francuskie­

go z Warszawy. 
16,40 Audycja dla, nauczycieli 

muzyki. 
17,10 "Syn Napoleona" - wygI. 

p. Miłosz Gębarzewski. 
17,35 Audycja literacko-muzycz­

na, zorganizowana. przez wojewódz 
ki komitet niesienia .pomocy naj­
biedniejszym w Łodzi. 

19,15 Komunikat izby przem.­
handł. w Łodzi. 

20,00 Feljeton muzycZ:1y p. t. 
,,0 Żelazowej Woli" - wygI. dr. 
Mia.rjan Stępowski. 

20.15 Opera z płyt gra.mofono­
wych "Tosca" G. Puccini'ego. 

22,30 Feljeton p. t. "Paradoksy 
Wschodu" - wygł. red. Stan. Dzi 
kowski. 

23,00 MUZyKa taneczna. 

AUDYCJE ZAGRANICZNE 
Heilsberg (276) 
20,05 K omiozna opera Lortzinga 

"Dwaj stl'Lelcy"_ 
Stuttgart (360) 
21,00 Koncert fortepła.nowy op. 

36 Roussela. ł Symfonja. D-moll 
Franoka .. 

Daventry (399) 
19,30 Sonaty fortepianowe Bee· 

thovena E-moll l Ois moll. 
Bukareszt (394) 
19,15 Muzyka kamel"al~ (Kwar­

tet smyczkowy Beethov~s. op. 
133, Warjacje Regera na. 2 ~orte­
piany, Kwartet smyczkowy Beetbo 
ven'l1 op. 135). 

Sztokholm (435) 
20,50 Klasyczna mllzy~a kameo 

ralna (Kompozyoje rodziny B&­
chów) 

Praga (488) 
20,00 Koncert (Symfonja F -moll 

Ozajkowsklego, "Ofiam wiol!enna" 
St.rawińskiego, Poetnat lymfOnics­
ny "Praga" Suka). 

Zatrucie rodziny 
nieświeżą rybą 

Lokatorzy domu przy ul. Mły. 
na,l'skłej nr. 19 ~la.rmowanł Z()­

Istali wczoraj jękiatm!, wydobywa.­
jącymi aię z mieszkania. doro:ika­
rz.a Lejba Młyna.rzewakiego. Po 
~teniu drzwi stwierdzono, f t 
cała. rodzinlII dorotkana. wiła się 
w bólach. 

Wezwany lekarz pogotowia 
stwierdził zatrucie nieświeźą, ryb~ 
i po udzieleniu pomooy pozost:łlwił 
ohorych na miejscu. 

DO"Y Ziłr"kCjizmoTDBeK~i ;::~I~~:i~~:r;i:rP. ~ 
Muzvka: OSCAR STRAUSS. Jcane"~ Nacdonald 

Początek o g. 4 po poł. Na sezon letni cen, zniione! 
.......................................... 4 ....... W .......... ~~~ .................. ~PWB~ .... 

Dźwl-=kowe 

,,6RAnO-KlnO" 
Dziś poraz ostatni l 

Początek o 4.30 po pol. 

W zruszający 
dramat 

erotyczny. 
W roli gł. 

Nadprogram: Najnowszy dziennik dźwiękowy Son,-'=' Hen,-e 
Foxa z udziałem mistrzyni świata na lodzie .... • 

Na sezon letni 
ceny miejsc znlione! 

.......................... ~ ............ m ...................... z .......................... ~ ( 4. S I N O N_Jnowsay film prod';.kc1i :32 r. p. ł. 

Dzl. i dni nasleD;:h! " DbCy'!!st!!~!~~ no~!!!!~n~ I ~:::nniOZ~!!J~lł!~earer 
Początek o 4.30 Nad ,,,ogram: T,gcdnill dźwiekow, Parlmountu. Sala nowocześnie chłodzona 

DZWIĘKOWE KINO 

LUGJHA 
Dziś I dni nastąpnrch I 

Dźwlekow, 
. - - - -

"PALlCEr '''"''I • " • t ~. _ , 

Dziś i dai nasteDn,ch! 

" 
100-proc. 
d:łwiękowlec 
w wersji 
francuskiej 

ff 

• 

Dramat angielskiego oficera z "Inteligence Serviee", który dokonywuje 
na niemieckiem terytorium bohaterskich czynów wywiadowczych. 

W rolach głównych: Brian Aherne i Magdalena (aroII. 
NADPROGRAMY. Początek o g. 4 po pot, w sob. i niedz. o g. 12-ej 
Poranki po 60 gr. i 1 zł. Z powodu letniego sezonu ceny miejsc zni~one! 

Wszelkie bile" ulgowe waine! 

D D ... 
Salonowa, ~7yfwo;na, s:ampańsks kowe~~!I~~w~?;~~;~h. 5uzg "ł!rDOn i Jlrmand B~rDard. 

ft d D m' MICKI MIIUS oraz lygodll'-k dZ'w,-akowy Pocaqtok o Q, 4 po poło Na pierwszy seans cen, od 50 gr. i roara, .'1 ".'10 'Ii • Wszelkie bileb ulaowe ważnQ Sala mechanicznIe chłodzona. 
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Łodź, dnia 23 ma.ja 1932 r . 

• • • , z , 
Pierwsza przegrana Legji--Rekordowa kieska WiSIJ--Porażki Pogoni i Garbarni 

Nie ,prędko ohytba liga pnze­
fv1wać ib~złe ta,kI dzień ja'" 
~zorajszy. Same nieSip'Cldzi(m~ 
!ki i same seIl8acje, prr,zekreśla­
jąlCe Wl5zelkie :pl'zewldywalllia l 
oJilic~enia. 

Niepodionana dołylchczas Le­
gja straci3:a dwa iJ)'IllIllkty i to do 
kogQ' .•• Do W 8d"8Z~wdrun!ki. Zda 
je siQ. J1t najmniej liCZOiI10 stę 
& tenn, by właśnie Warszawian 
ka przerwała :paosmo :zrwydę&lt1w 
wojsk~h.. Los zdarzył, ił 
mwitM oni ukOfl'Zyć się prz-ed 
m.a.łtJczkimł w l1dJe. 

Drv,;rą lenslleM daje nam 
,łrytD.ik mecz~ lW<Ywakiego. Czał' 
ni iPOkonali m.ilStt'%a ligi, G~ 
~. SmzęlŚCie lwowiak6w 
me ~ rzuty!kwme są 
.. t'a.łxbm mecml, reweJacyjne 
WJIlł!kI DutępUją jeden IPQ dru 
Pll l '" tanaekJwem.eji Czaml 
są ddIł wdJceleaderem taibeli. 

Mhno wnystko o mierności 
feJ drułyny niadczy fatalny, 
'jak na, wJlee1eadera tabeli, sto­
lItme!li !bramek. W}'1Chorlzi on 
na remis 8:8, a więc przecię·· 
tnie na. jeden mecz pnzYIPada 
nieco więcej, nit jedna bramka 
zdobyta i stracoo&. Statystytk.a 
'ta WJ'I&tawia. .,hlUlbne śwdadee­
two obronie ł br.aa:nlk ar,z owi , na 
tamiaet wręcz; odwrotnie karie 
ClC8ądzał w&Ttołć ofenzyrwy. 

Jeucze jedna .ensawjs,. Re­
kordowe %Wyci~two Warty 
nad Wł$lJą. Zdwwdo się, te wt-
6l8ICY 'Przeit.emall wtre8zcle :pa~-
~ niepowodzeń. Noos.zedł 
m.eCliI w Pomaniu ł Wi5la w 
1IP01lkam.iu I ucholdz~ą za mw­
d:.zo słabą Wamlą utraciła ro­
wnil\1teń!k..o trudn-ą do 'UJWierze·' 
nia iłość bramek - bo osiem. 
Dla Wisły O7ll1ae.za to nad-al 
murowane ostatnie miejsoe w 
tabeli. 

w bHI!Idem sąsiedz.twie 0Jru.. 
httlv ikralkoWl!lłkiej znajduje się 
ze.s.n6ł 22 ,p. p. ,pO prz~anym 
mOOmI I Cracovią. J uibilaci UJra 
tOlWaH wczoraj hO'Ilo" Krakowa 
i nadal r&''Powiadaoją ~ię jako 
nieJJWJIkle gromy 'Przedwnik 
dla kaltd~o. 

WreszcIe wym,ilk ostatniego 
DleeZIU równiet nie jest IJ)OWa-

NeczI IIgUWI \V kraju 
Roz-egrane w dniu wczoraJ­

szym mecze ligowe w kraju 
przYllliosły wY1Ililki nast@ują.ce: 

KRAKÓW. 
Cr&eOvla - 22 p.p. 3:1 (1:0). 

Mecz po,wYlŹ\Szy rozega-any w 
dniu ~.zorajszym w KIf!\ko­
wie przYllliósł, pomimo ambit­
nej ~y wojskowych zasWJfone 
iZ'Wycięsfrwo Cracovii. Do przer·' 
wy ,prowadzi Cmcovia, dla kM 
rej pierw~zą bramkę zdobywa 

Zielińslki. Po zmianie slrOlll po- prowadzony przez obie strony 
czątkowo udaje się 22 ;p. p. wy bamdzo amłIi:tnie. Pie""W5za po­
'l"ównać ze srtrzaJlu RUJSinka, łowa należy do Ruchu, którego 
lec.z wkrótce potem. S.zpe:riing a,talk często gości pod bramką 
zdooywa dla miejscowych dm Pogoni, uzyskując dwie bram­
gą bramkę z rZUJtu kamego, .ki przez Sobotę i Włodarza. 
zaś Ciszewski zdobywa trzecią Po przerwie gra się wyróWlllu­
bramkę, UJStalając o'stateczny je, jednak wysiłki Pogoni pr,zy 
wynik meczu na 3:1. Sędzio- noszą jej tylko jedną bramkę 
wał p. Gerblich. WLdz6w ~_OOO. przez Zimel'a. Ostatnią bram­

k~ zdobywa dla Ruchu, dopin­
gowany przez licznych IZwolen 
nLk&w BuchwaM. Sędzia p. Ma-

WffiLKffi HAJDUn 
Ruch - POgOń 3:1 (2:0). 

Mecz b~ niezwy\kle ciekawy I zur. 

Tabela " ki sy bez zmian 
DZ~łń z"geiC5iw laworgiów 

W tabeli mistrzowskiej klasy A 
nie wiele się 7!mieniło. J Zwycię7;i1i 
faworyci to też niemal wszystkie 
drużyny utrzymlały swe lokaty. 

Pewnego rodzaju niespodzianką 
jest wysokie zwycięstwo Widzewa 
nad Wimą, no ale w tym wypad­
ku decydującą rol~ odegrał sędzia. 
Było poprostu karygodną lekko­
m~ln~łą z jego strony podykto­
wanie rzutu karnego za to, ze pił­
ka spadając z góry trafiła obrońcę 
Wimy oślepionego słońcem w rę­
kę powyżej łokcia. Kapitalne głup 
stwo popełnione przez sędziego 

przy stanie gry 2:1 nie mogło, ro­
zumłe się, nie wpłynąć, w sensie 
ujem!lym, na dalszą. grę drużyny 
fab~eJ. IJakkolwiek zwycię­
stwo Widzewa było całkowicie za 
służone, wynik zbyt wysoki. 

SenSacyjny przebieg miał mecz 
Turystów z Orkanem, który w 
pierws~j połowie prowadził i do­
piero ~ przerwJe smia ~ycię­
stwa przechyliła się na korzyść 
fioletoWych. 

Poraika Strzeleckiego do ŁKS, 
wysokie zwycięstwo L TSG nad 
PTQ, ,wreszcie 'wynik remisowy, 
dość S'llczęjŚliwie wywalczony 
przez Hakoah w spotkaniu z woj­
slcowymif wy;pełniły program ostM 
niego terminu meczy o mistrzo­
stwo. 

TABELA MISTRZOSTW KL. A. 

1. ŁTSG 12 7 30:6 
2. Turyści 10 8 23:11 
3. ŁKS 10 7 16:10 
4. Will\a 8 6 17:15 
5. Strzeleeki 8 8 15:14 
6. Hakoah ~ 8 6:12 
7. Widzew 6 7 10:11 
8. WKS 4 8 10:19 
9. PTC 4 7 9:24 

10. Orkan 2 6 11:25 

HAKOAH - WKS 1:1 (1:1). 

Rozegrany w sobotę na boisku 
DOK mooz o mistrzostwo klasy A 
Hakoah - WKS 7Jakończył się wy 
nikiem remisowym 1:1 (1:1). WKS 
miał z:nawną, przewagę, zwłaszcza 
w drugiej połowie. Hakoah u.zy­
skał ,stosunkowo dobry wynik, 
dzięki doskonałej g'l"Le R~poporta 
w bramce. Dla Hakoahu bromkę 
zdobył Gertler, zaś dla WKS 
Leuart. Sędziował p. Rettig. 

ŁKS Ib - SKS 2:1 (2:1) 
W dniu wczorajszym został ro­

zegrany na boisku ŁKS mecz o 
mistrzostwo kI. A. między ŁKS-em 
Ib a StI"leleckim K. S. Zwyciężył 
lepszy technicznie LKS, który 
miał więcej z gry. 

W szystlrie bramki padły w 

cięstwem drużyny robotniczej, któ 
ra przewruiała przez cały czas 
meczu. Dobrrze spisywał się szcze-
gólnie 3tak Widzewa stwafz.a,ją.c 
raz po rarz pod bntmką. przec,iwni-
ka groźne sytuacje. Wima grał'a 

chaotycznie i bez.planowo. Bramki 
dla Widzewa zdobyli: Bałczewski 
3, ScbOn i Głogowski po 1. Dla 
Wimy honorową. bmmkę strzelił 
Walter. Dwie bmmki padły dla 
zwycięzcy z rzutów karnych. Sę-

dziował p. Lange. 

L TSG - PTC 6:0 (3:0). 
Mecz powyższy został rozegrany 

w P,'1Jbjanica.ch na boisku Knlschen 
dera. Drużyna łódzka górowała 
znacznie nad gorszym technicznie 
chociat ambitnie grrują.cym prze­
ciwnikiem. 

Do przerwy PTC gra z wiatrem 
i gra toczy się ze zmienną. przewa­
gą. Po pI"lerwie natomiast pabja­
niczanie zupełnie opadają. na si­
bc,h i pozwalają. drużynie łódzkiej 
opanować bezaipelacyjnie boisko. 

Bramki dla ŁTSG zdobyli: Franc 
IDan i Voigt po 2, Pałczewski 1 i 
jedna samobójcza. Najlepszy na 
boisku Miko1ajczyk z ŁTSG. [I,) 

przerwy sędziował p. Marczewski, 
zaś po przerwie p. Rettig. 

wilQ'llY 'Pewnej dozy SeMacyj­
nQŚICi. Ponoszący od SZell'egu ty 
godni same IJ)OralŻld Ruch ~aJł8:-
!wił ~ię ,~ko z upwantem ,r I""~_ .............. ~ ...... ~ ........ ~-~~"""" 
noa 1P1erWlSze miejsce w taibe1i, I li' 
talk dobrze dQtąd ZIlJPOWiadają- \ rf 
cą się Pogo.nią. P()rMtk~ POIgo­

pierwszej połowie, natomiast w 
drugiej, pomimo obopólnych wy­
siłków ia.d.n:aJ ze stJton nie mogła 
zmie1fić wyniku i mecz zakończył 
się pny stanie 2:1 dla, ŁKS. Bram 
ki dlro zwycięzcy zdobyli: Król 
&ałapski zaś dla SKS Antcz.ak.. 

TURYŚCI - ORKAN ,1:2 (1 :2) 
Mecz o mistrzostwo kI. A.. rez,,­

gr3Jny w dniu WCZ)-;2,jszYll1 mięr;z \' 
powyiszemi drużynaa:ni na boisku 
Wimy, zaJuńclył się sp'ldziew:l~ 
nem zwyoiQstwem Turystów, klt'­
rzy mieli przewagę techniczną.. 

W pierwszej połowie Orkan uzy­
skuje prowadzenie, lecz po przer­
wie Turyści zdobywają dalsze trzy 
bramki, osiągając zwycięstwo 4:2. 
Bramki dla zwyc,ięzcy zdobyli Ny­
keI 2, Frankus i Strzelczyk po jed­
nej. 

ni, to woda na młY!D L~ji, kM I 
ra mimo W1ezO<I'ajszej klęsk!, I 
jest mOOlllo a.sekuroW!8.ill,a na 
pierW\Szem miejscu, ipl"zoo Czar 
nJUD.i, LKS. i Cracovią, gdyż 
d!rużY1IlY te, jako lIlastęjpIle z ko 
lei, mają o mv ,J)UIlllkły wi~eJ 
stracone. 

Po tIlWąlędnieniu rpo'Wy,ż-
mych wY1Ilil:ów podajemy 
t!lzczegółOlWą tahelę. 

Tabela gitr ligowych 
1. lLegja 
2. Czarni 
:J. Pogoń 
4. Cracovia 
5. L. K. S. 
t). Ruch 
7. Garbhr.nia 
B. Watrta 
9. Wanna"". 

10. Polonia 
11. 22 p. f,I. 

12. W. 

12 
9 
8 
7 
7 
6 
6 
6 
6 
5 
4 

~ 

7 
7 
6 
6 
6 
7 
7 
6 
6 
6 
7 
6 

20:6 
8:8 

10:5 

13:7 I 
10:6 I 
10:9 l 
10:13 === 
18:19 

8:111 1ll::J' ~1!It,. ,'W.~ tL utvrt 
8:1(' kłt ł )f"" ':"1« rllaJz, obsLDwaf't-ccj 

8: f7 Isil , V .~t l t"," ' "II.v,>aI:V: cv.,'ł.t: 
4:121 if W,. f()-A~' ~~, 

WIDZEW - WIMA 5:1 (2:1). 
W czor.aljsze spotkanie między 

Widzewem a Wimą, zakończyło się 
~spodziewrunłe wysokiem 7iWyH 

--
Dzień P. Z. L. A. w lodzi 

Nowe rekordy okręgowe Starosty i Kucharskiego 

_ Z okazji wczorajszego dnia, PZLA ~lepszy od rek. okr.). Sztad'eta 
odbyły się w Łodzi na stadjonie szwedzka 1. Zjednoczone 2 11 2 
DOK pmpagandowe zawody lekko- przed IKP 2.14.4. W próbie Pobi~ 
a.tletyczne, wyniki których były cia rekordu na 5 klm. Starosta 
następują.ce: (Zje.dn.) uzyskał czas 16,43.2, kt,ó 

Konkurencje żeńskie: S'Ltafeta ry Jest lepszy od poprzedniego re-
4x75 1. Makabi I. 44,4, przed Ma.- kordu okręgowego .0 7,8 sek. Szta­

I kabi II sztafem s~wedtzklll 1 Ma- feta. 4x400 m. 1. W KS 355,4 przed 
, kabi I. '65,8 przed Makabi II.,· skok Maka.bi. ~óba bioi,a rekordu prz~z 
wdal 1_ Janowska (KE) 4.84 przed Kuc~'lł,rskl~o (!KP) na 200 m. me 
~later/"vną (Zjedn.) 4 24 5. pówlodła SIę, gdyż osiągnął słaby 

, , czas 25 sek. 1500 m. 1. Lapeta 
Konkurencje męskie: SztaJfeta. (Zjednoozone) 4,38,6 pI"led Jęd.rze-

4x100 1. Zjednoczone 47 lek. jewskim (IKP) 4,39,2. Rllut OBzcze 
przed ~ 47,9. Skok o tyczce 1. pem 1. Czytykowski (IKP) 45,69 
Kucharsk~ (!KP) 3 m. przed· By- m. przed Kinkuro (Zjedn.) 40,56. 
strym (ZJedn.) 2,80. Poza konkur- Zainteresowam.ie zaw,odami niewiel-
ieID K1reharski uzyskał 3,10 m. kie 

ŁWÓW. 
Czal'n1-Gerbamla 1:1 (2:1). 

Rozegrany w dni'u wc,zora,j-' 
szym meez o m.isrtTZOStwo ligi, 
między Czarnymi a Garbarnią, 
zaikończył się niespodziewaną: 
porażką Ikrra'kowian w stOiSun­
ku 2:1 (2:1). TedllIlreznie lep­
szą drużYlllą była Garbarn1a, 
jedna,k Czarni zwyciężyli, dzię 
~~ niezwytklej ambicji. W szyst­
kle bramki padły w pie.rwszeJ 
połowie. Po przerwie pomimo 
przewagi Garbarnia nie jest w 
staJnie wY1I'ównać i wynilk 2:1' 
utrzymuje się do końca. Bram­
ki dla Czarnych zdobył Żur·' 
'kows-ki (1 z rzUJtU karnego)'. 
zaś dla Garbarni Riesner. Sę-' 
dziował p. Gulicz. 

WARSZAWA. 
Warszawianka - Legia 3:2 

(1:1). Rozegrany w dniu ~zo­
rajszym mecz między klubamł 
Jokalnemi o mistrzostwo ligi, 
zakoń.czył się sensacyjną pora,t 
ką niepokonanego doty~hczas 
leadera tabeli od jednej z dru­
żyn na.isłabszych. -Warszawian 
ku g,rała niezwykle szczęśliwie 
i ambitnie. w -przeciwieństwie 
do Legji, kt óra zlekceważyła 
przeciwnika. Prowadzenie uzv­
skała 'Varszawianka ze strz~­
lu Korn.golda, lecz Legji udaje 
się wyrównać przez Rajdka. 
Po przerwie gra się zao,strza f 
toczy się ze zmienną przewagą; 
\Varszawianka zdobywa dalsze 
dwie bramki przeż Piliszka. 
podczas gdy Legja tylko jedntt 
przez LatusiI'iskiego "ędziował 
p. Rutkowski. Widzów 4 ty­
sią.ce. 

POZNA~. 
Warta - Wisła 8:3 (5:3). 

Wczorajszy meoCz ligowy mię·· 
d~y Wartą a \Vislą zakOllczył 
się niespodziewaną klęską dl:'" 
żyny krakowskiej w stosunku 
R·R. Warta grała tego dnia do­
s~wn~le j nie dopuszcza!a prze 
crwmka formalnie do glosu. Vv· 
pierwszej połowie go&podarze 
grają z wiatrem i stale go,szcz~ 
na polu karnem \Visły. W dru­
~ie.j połowie gra się wyrównuló 

_je, a nawet \Visła przechodzł 
do gwal'townyoeh a,IakÓIW, nie 
je:it jednak w stanie nadrobić 
straclJllych bramek. Bramki 
dla Warty zdobyli: Knioła f 
Szerfke po 2, Kryśkiewicz, No'" 
wackj. Nowicki i Różycki. Dla 
Wisły,: Nawara 2 i Reyman 1',. 
Sędziował p. WardęszkiewiCII 
z Łodzi. 

najbliższe meczI 
ligowe 

W najbliższy czwartek, jaJio 'fł 
dzień świąteczny zostaną rozegra­
ne dalsze mecze ligowe. 

Po dłuższe., przerwie będziemy 
mieli również i zawody ligowe w 
Łodzi, bOwiem w dniu tym kalen­
darzyk przewiduje mecz ŁKS-u z 
Ruchem. Ciekawie zapowiada się 
spotkanie dwuch maruderów tabeli 
,a więc Wisły z 22 p. p., które od­
będzie się w Krakowie. Jest to do 
skonała okazja dla Wisły do pod­
reperowanil:l swej pozycji i jeśli 
moment ten nie zostanie przez nią 
należycie wykorzystany liczyć się 
poważnie należy, iż Wisła jako 
ostatnia w tabeli zak{)ńczy pier. 
wszą rundę rozgrywek. 

We Lwowie sensacyjnie zaPG­
wiadające się spotkanie Pogoni z 
Czarnymi, a w Kl"akowie mecz 
Cracovii z Warszawianką uzupeł­
niają kalendarzyk rozgrywek. 
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PIecz bokserski· 
Geyer--ŁKS. 5:3 KI tv I z Iłowe rekordy Polski 

w lekkoatletyce 
W dniu w~zorajBzym miało aię 

f>dbyć rewanżowe spotkanie mię­
dzv drużynami boksersldem! ŁKS 
l GE>yera: W obeo jednak u-iedyspo 
zycji kilku wyznaczonych zawod­
ników, zawody zostały rozegrame 
jako spotkanie towa.rzyskie, z~~ 
mecz rewanżowy odbędzie się w 
terminie późniejszym. 

Łatwo krytykować pracę radja nie znając Jej trudności W Ul.wodach lekkoatletycmych 

które Ddbyły siQ w dniu wczlJraj-

Spotkania czterech par przynio 
aly wyniki nla5tępują.ce: Waga pa. 
pierowa: Królikowski (G) bije nil 

punkty liejs~ego Janika (ŁKS). W. 
mt'sza: Krzywallski II (ŁKS) zwy 
ci źa Da pUDkty W ojciecbowskiego 
(G), waga kogucta: Krzywański I 
lpmi'lu5e z Krumem (G) i w wrulze 
piórko Woźniakowski (Q) bije 
przez techn. k. O. Siejkowskiego 
(ŁKS). Ogólny wynik spokania 
5:3 dla Geyera.. 

Śląsk~łłiBmiecki remi· 
lilie z Polskim 1:1 
w Bytomiu został rOlegrany 

f.radycyjny rr.ł'C~ pitk:tr~k! mieuzy 
~Iąskiem Di~~I:.~:kln II. p,·I~ldm, 
który zakońozył się po równej, 
~hodar! niewtiernie zażartej wallJe, 
wynikiem remisowym 1:1. 

hIaty do RedalllJl 

Tysiąc kilkiaset rozgłośni i dziC'­
siątki miljonów radjosluchaczów 
-- oto wielki tryumf, jaJd od«JiDSłD 
radjo w całym świecie w kilka za­
Irdwie lat po zasłosowanla tego 
genjalnego wynalazku dla potrzeb 
mas. Olbrzymia ilość radjosłucba-

czów, rozsianych po całej kul1 ziem 
skiej, to najlepszy sprawdzian PD­
pularnDści radia, które jest naj­
bardziej nowoczesnym i demokra­
t~ czr.ym środkiem dostaiczaJ;lcym 
wszystkim nietylko rozrywki, ale 
wiedzy i strawy duchowej. Wiele 
szpalt w dziennikach całego świa­
ta zajęły opisy Cludownych właści 
wości radJa i jego zastosDwania, 
lecz niepomie1"llie mniej wie prze­
ciętny f.tdjQ6łuehaez stojący zdał' , 
od studJów rad.iowych ł aparatur 
nadawczych, o te'; niezmiernie 
Zmudnej I trudnej pracy Jaką wy­
konywać muszą Jak rok długi kł~ 
rownlctwa programowe i tecbnicz­
ne potizczególnych rozgłośni. Trud­
no~cl te bez względu na róźnlce 
w szerokościach geograficznych, 
bez względu na. różnice kultur i 
ras są na całym świecie mniej wię­
cej te sa~. 

Przy dzisiejs'Ym stanie techni1d 
radjowej, która jeszcze ciągle po-

wyciągnQć stąd właściwy wniosek, 
że radJo chcąc słżyć masie, musi 
iść tylkO' I wyłącznie drogą jaknaj­
bardZ'J.eJ popularnyclt \l)rO'gramów. 
Nie. Prócz bowiem ~Ildowolenia 
gustów przeciętnego radjosłucha­

Cza radiO' ma do spełr .•.• ia W' \ le 
zadań o charaktf-rze sp(,łecz lO -
wychDwawczym, które nall!adają 

na nie duie obowiązki. I wl fnie 
najwię){szą trudnością w prl eS ra­
d,iowej jest znalezienie tego "zło­
tego" 8J'od!ca, który by zadowalaj 
tak radjosłuchaczy D wyższej kul­
turze, jak też i radjosłuchaCtZa 
przfXliętnego. Poprzez Ptzystosowa 
P.y do potrzeb sopłecznych i kultu­
ralnych d~negD kraju program ra 
djc)wy, dążyć należy do podniesie 
nla pOZiomu kulturalnego masy 
radjosłuchaczów i ~ypania prze­
paki dzielące.. tę masę od rdzenia 
kultural'nego społeczeństwa. Ra-
d.iowa praca postopująca w tym 
kierunku natrafia na wiele trud­
nych do przezwycięi1en!ia pUll'-
szkód tak, że przep-lywa ona usta­
wicznie między Scyllą a Harybdą 
upodDbań tej lub owej sfery radjo 
słuchaczy. 

Jakie są tory te.i pracy i jej cier szym w WarszMvie z Dhzji PZL.,:\, 
nie o tent wiedzą tylko ludzie stD- sztafeta. AZS-u, usta.J0wih; dwa n(l­
jący blisko radja. Ogół radjosłucha wa rekDrdy Polski. ~li3nGwicie w 
czów nie orJentuje się w kulisach 
pracy radjowej. Chcąc zapDzna~ sztafecie 4:<40 U7;y ~l;.nła nowy re-
radjosłuchaczów z najciekawszemi kord w cza io 3,26,8 oraz w szta­

zagadnieniami pracy radjowej, zaj- feoie 3x1000 m. - 7,46,7, ozas 
miemy się w szeregu artykułów również lepszy od dDty{)hczaSDwe-
kolejno wszystkiemi sprawami 

go rekordu. który zostnł lIstanDwio 
związanetni z mikrDfonem. A więc 
poprzez aparaturę rozgłośni nadaw ny Przed tygodni~m w LDdzi. 

Zw cięsfwo kolarz, 
łódzkich 

cze), która jest podstaw~ tej pra­
cy, poprzez akcJę kierownictwa 
programowegO', które dbać musi D 
to, aby każdy dzień w roku wypeł­
niony był qóry ułozonym i prze­
myślanym programem, Z3tpoznamy W dniu wczDraj~zym odbył się 
się z warunkami I nieznanemi w W31'szawie bieg kDlarski o pu­
szczegółami pracy w studIo rad,io- har "Expressu PDrannegD" na tra~ 
wem. Słucbowisko, odczyt, reżyser sie Wa.rSl8.Wa - Jabłonna - Se­
radjowy, prelegent, speaker, repor rock - Warszawa" wynoszącej 
ter, ak'lor - oto pokrótce etapy, 105 klm . W biegu tym wzięli u­
które oświetlą nam radjofonję od dział cZDłDWi kDlarze polscy m. in. 
strDny kulis radjowycb. i I': LDdzi. Pierwsze miejsce zajął 
Hasłem tego cyklu artykułów, TargoJhki (Legja, Warszawa) 

które rozpoczną się od popularne- 8,20,56 przed Fiedofl\kiem. Koło­
go opir,u aparatury rozgłośni bę- dziejczykiem (Resursa, Łódź), Hof­
dzie: sznajdrem (ŁKS) , Malczewskim (Le 

"Krytykuj - lecz przedtem po-j gja) i Odartusem (ŁKS). 
znaj pracę rad.ta i jej trudnościl" 

----= 

Sz.anowny panie Redaktorze! 

Uprzejmie prDSzę o umieszc:r;enie 
II pDczytnem piśmie W. P. ponii­
IIzego listu. 

suwa się naprzód sledmi()miIDwym! 
krokami, przy masowej produkcji 
cor.az tańszych aparatów radjo­
wych, radjo przestaje być tuk~lI- r z g 

W dniu 19 lllI3Jja 1932 r. o gDdz. 
10 rano podszedłem dO' glllLecia.rza 
przy zbiegu ulic N DWDmiejkiej i 
PółnDooej celem na.bycia gazety. 
W pewnej chwili, g'dy odliczałem 
pieniądze, ktoś mnie gtV'ałtownie 
papchnął, a. gdy odwróciłem się 
ujrzałem przodownika policji V ko 
mislIJl'jatu nr. 206 w towarzystwie 
policjanta. Przodownik, z niezrDzu 
miałego dla mnie ł niczem nieuzl\r 
sadnionego powodu, zażądał bym 
zapładł mandat lcrurny. ~ądanie to 
wydało mi się oonajmniej dziwnem 
gdyt ani nie tamowałem ruchu, 
lIJni zachowywad:em się w sposób 
ltMryby 7lakł'Ólcait spokój publicz­
ny. Dlatego też z miejsca. :1;lI.pyta­
łem "Za CD mam za.płacicć mandat, 
czy? z.a to że mnie pan szturchnął" . 
W DdJXlwiedzi na to, policjant za­
żądał bym się wylegitymował. Po-

sem, a staje się dostępne nawet 
dla ludzi nieaillOlożnycb. Stacja 
nadawcza, kt6rej prog$my prze- Ministerstwo w ostatniej chwili poczyniło szereg zmian 
znaczone są dla seteI{ tysięcy, a OD podanego w dniu onegdaj­
lIj~raz ł miljDnów radjosłuchaczów szym oficjalnegO' rozkładu jazdy 
musi się liczyć przy układaniu opciągów, obDwiązującego Dd dn. 
prDgm,m'ÓW z upodDbaniami I gu- 22 maja r. b., ministerstwo komu­
stami róinych sfer i klas, z któ- nikacji w ostatn. chwili wprowadzi 
rych pochodzą abonenci. Jeżeli się lo szereg zmian, wobec których 
zważy, że radja słuchają tak ludzie już Dstatecznle nowy rozkład jaz­
o wY80~iej kulturze,. ~k tei i l~- dy wygląda jak na'Stpur-: 
dzie stOjący na llisklm stopmu 
uświadomienia kulturalnego I spo-; 
łecznego, a nawet analfabeci, to 
wówczas można sobie w przybliie­
niu uprzytDmnić Jakieml trudno­
ściami najeżona jest praca w ra.djo, 
aby dała ona właściwe wyniki. lO' 
znaczy zadDwnlalta nietylko sferę 

"wyższych dziesięciu tysięcy" ale 
i ma~ę, której radio prz~ewszyst­
łdem służyć powinnO'. Mogłby ktoś 

Turniel 
walk francuskich 

niewa,?; nie miałem przy sobie do­
wDdu wsl:".ułem mu DasZ sklep, 
który mieści się w tej samej po­
lBesji, prosząc by wszeill talm ze 
mną celem zidentyfikowania: mo-
jej oSDby. Wówczat\ przDdoWltik Wczorajsze walki w cyrku spor-

tDwym były nadspodziewanie ele­
SUl.1.'IpI1lął mnie tak, te urwał mi 
guzik od marynarki i gwad:tem usi kawe. 
łDWał mnie doprowadzić do kDmi- CI~i Martynow w 14 min. przy 
sarjatu, mimo, it nie stawiałem tłoczył ciełJarem swego cielska 
oporu; przodownik poprostu okła- SzezerbłńlkiegD, którego po tej 
dał mnie pi~ciaani, na co mam 4 porażce wykl'eślono z turnieju. 
świadków, kt6rzy 'dobrowDlnie Saint Mars w walce z olbrzy­
r.głosili mi swe IlJa/'[.wisk~ w trak- mim Kawanem dopomagał sobie 
ele prowad~nia mnie przez pr~/)- pięeciaml. W 22 min. swym dła­
doWIlika l dwuoh poliCjantów, wiącym nelsonem zwyciężył Ka­
gdyt w międzyczasie dDłączyl się wan. 

ieszoze jeden posterunkDwy. Oliviera i Koleff budzili żywsze 
Zazna<1LYÓ muszę, że prowadzo- . zainteresowanie widowni. Hiszpan 

nO' ~nie ruchliwą ulicą. N DWDmiej- imponował siłą, Koleff na tomiast 
sk~ ,Jak zwykłegO' bandytę lu.b zł~: I wspaniałą techniką. Dwukl'otnie 
dZleJa. W trakcie tegO' "spaceru bułgar wydostał się z żelamego 
ostrzegł~~ ~?downika przed ~Dn nelsona, 21a trzecim razem był to 
• ek.wen'~J~rr:4t .Jego 'P~ępo~r:~ ':ł .. . nelson tak miażdżący, iż Koleff 
W odpDwIedzI usłyszałem "Jaki w 36 min. rWiął na obie łopatkI. 
będzie potrneblli, to zastrzelę cię, •. • 
jak psa". Gdy ZiaqJytałem w naj- Tomo w!~ł duzą zaClętOS.Ć 
wyiszem zdenerwowaniu czy mnie rzucając dzikiego Orłowa w 12 nu­
bez sądu Zia.st:rneIi, odrzekł, że tak Ilucie kluczem na IOpla.tld, co wpra­
ł dodał: "W komisa.rjacie jeszcze wiło w zły hu~r k~a. Zato 
ei mordę nabiję". uśmiechał się zgletzamn. 

Powytszy wypadek poda.ję bez Krauzer wykazuje wprost rewe-
komentarzy do wi!3domości opinji laeyjną 'ormę. Mimo bru1lałnQŚCi 
publicznej a. zwł.aBzcza władz prze Holubm1la, 2lydowskl herkules u­
IDrlOnych wspomIllianego wyżej niósł eiężkiego węgra w gtW'ę i 
przDdownika policji. Sprawę po- rzucił młynkiem na łopat/ii. 

wyższą, jak wspomniałem, kiemję Dziś niezwykla sensacja: deey­
n3. drogę sądową. Dziękując W. Pa- dująca Krauzer _ Torno i decy­
nu Red:1ktorowi.za wydrukDwanie dująca Oliviera _ IDtwan. PDnad-
'(stu Dtwartego, kreślę się to Garkowienko _ Koleif, Mart y-

Z powaianiem now - Orł()w i decyduJąca ame-
Marcell Lewłn, rykańska Holuban -. Saint Mars. 

(ł.6.4t, NowomieJska 15. 

Z Łodzi-Fabryeznej 
odchodzą: 

5.25 dn KDluszek z połączeniem 
dO' Warszawy i TomaSZOwa 

7,25 dO' KDluszek z połą.czeuiem 
do Warszawy, Katowic, 
KrakDwa, Sk:J.rży~kr" 
Pr::Lgi. 

8.05 do Adrzejowa. 
8.35 do Koluszek (kursuje w 

niedziele i święta dO' l1.IX 
1932 r.). 

9,35 do Koluszek (ktu'sujący w 
niedziele i święta, do 
11. IX. 1932 r.) 

10,45 dO' Koluszek z pDłączeniem 
z pocią,g1~m pospiesznym 

n..'l. WarBzaw~, Kraków i 
Skarżysko. • 

13,05 do Koluszek z pDłączeniem 
na Warszaw.; i 'lomasl-ów. 

14,00 do KDluszek z połączeniem 
dO' Warsz::twy i TOTJlaszr. \ya 

14,50 do Ska.rżyska bezpDśredni. 
15,40 do Koluszek z pDłączeniem 

dO' Warszaw? i Tomaszowa 
16.20 do Kolu.,zek z )101ączeniem 

do Wal'sL:!,wy i 'Iomaszn"':1 
16,55 do Koluszek z pDlączeniem 

do Katowic. 
18,00 do KDluszek z połączeni em 

do Warszawy i KrakDwa .. 
19,20 do WarszlliWy przez Ko­

luszki, bezpośredni . 
19.45 do Koluszek z połączeni91l,l 

na Rozwadów i Lwów. 
20.30 do Koluszek w dni rDbDcze 
21,15 do Koluszek z pDłączeruem 

na Warszawę i Skarżyska. 

22,30 do Koluszek, bezpośrednie 
wag Dny do K.rynicy i polą­
czenie na Tomaszów. 

Do Łodzi-Fabrycznej 
przychodzą: 

0,48 z KDluszek 
TDmaszDwem 

0,05 z Koluszek 
Katowicami). 

(pDłączenie z 
l W.rursz.awą). 
(połączenie z 

6,10 1: KDluszek (pDciąg rDbo· 
czy). 

7,00 z KDluszek (połą,czenie z 
Krakowem. SkaltJllkiem 

(bezpośrednie wagony do 
Krynicy). 

7,30 z Koluszek (pociąg rDbo­
czy). 

7,50 z KDluszek (pociąg ro­
bDCZY)· 

8,12 z Koluszek (w miarę po· 
trzeby połączenie z Krako­
wem). 

8,59 z Andrzejowa. 
9.46 z KDlusz C'k (połączenie z 

Warszawą, Krakowem, Ku 
tow'cami i Skartyskiem). 

12,45 z Koluszek (połączenie 7 

Wa.rszawą., Krakowem, Ka 
tDwicami). 

15,29 z KDluszek. 
16,00 z Warszawy (bezpośredni 

przez KDluszki). 
17,15 z KDluszek (pDłączenia z 

Warszv,wą, CzęStochDWą 
Skarżyskiem). 

20,10 z Koluszek (połączenie z 
Warszu,w::j., Krakowem i K a-

towicami). 
21.25 z KDluszek w dni robocza. 
22,00 z KDluszek w dni robocz~. 
22,35 ze Sku,rżyska, bezpDśredni 

23,18 z KDluszek (połączenie z 
'Val'sz,'twą, Krakowem 
K:ttDwica.mi). 

Z Łodzi-Kaliskiej 
odchodzą: 

0,53 do Koluszek przez Widzew 
(pDłączenie na Tarnobrzeg, 

RDZW:tdów). 
1,25 do Pozn.ania przez Kutnv. 

1.25 do Gd? ńska i Gdyni. 
1!'25 do Kutna. 

2.10 doKrotDszYIl/a (poltączenie 
z Berlinem). 

4.32 do Warszawy. 
1. X. 1932 r.) 

7,28 do Warszawy 
8.05 do KDluszek przez Widzew 

połą.czenie z Tomaszowem. 
8,30 do Łasku (kursują.cy do 

11. IX. 1932 r.) 
9.00 dO' Gdańska i Gdyni. 
9~OO do Kutna .. 
9.35 do OstrDwia pozn. z połą-

czeniem na Berlin. 
10,15 dO' Glowna. 
12,07 do Pozp.ania przez Kalis7" 
12,38 dO' Warszawy. 
13,00 do TDrunia. 
13,00 do Poznania. 
13.00 do Gdańska i Gdyni. 
13.00 bepośredni dO' CiechDcinka 
13.40 dO' Łasku (sezonDwy do 
15,20 do P07JWlia;.' 

15.20 do Gdańska i Gdyni. 
15.20 do Kutna. 
15,30 do OstrDwia. poP. 
15,35 do Łowicza. 
17.54 do Warszawy. 
18,00 dO' Częstochowy prm. 

Zduńsltą. Wolę l "Herby. 
19.35 do Ostrowia poID. 

20,05 dO' Lowicza. 

20,06 do Lwowa. bezo6retłnl. 
. 21,20 do TDrunia. 
21,20 do Poznania. poł~lóenie 

z Berlinem. 
21,20 bezpośredni do Gdyni. 

21,20 do PłDcka. 
22,00 do Poznllnja przez KaJisz. 

Do Łodzi-Kaliskiej 
przychodzą: 

0,45 z Poznania. 
1,57 z Wars7Jawy i Głowo&. 
4,13 z Krakowa. i Kntowio. 
4,20 z Ostrowia. 
5,00 z Poznania przez Kutno. 
5.00 z Bydgoszczy. 
7,18 z PDznania przez Kalisz. 
7,25 z Łowicza .• 
7,55 z TDrunia i Bydgoszczy. 
7,55 z Gdyni i Gdańska. be .. 

pośredni. 
7,55 z Kutna. 
8,52 ze Lwowa, prze:r; Widze •• 

bezpośrednI. 
9.25 z Warszawy. 

10.05 z L:tsku (sezonDwy do <ID 
11. IX. 1932 l.). 

11,53 z War zawy i Glown&. 
12.24 z Poznania pr:r;ez Kalisz. 
12,35 z Kutna. 
12,35 z BydgDszczy. 
14.13 z KDluszek. 
14,59 z Glowna. 
15,15 z Lasku (sezonowy w ni&­

dziele i święta). 
17,41 z Ostrowia. 
18,40 z KDluszek, KrakDWa i Ka 

towic. 
10,05 z Lowiczla. i Gtown! .. 
19,12 z CzęstDchowy przez Zduń 

ską. Wolę. 
19.40 z Ostrowi:.\, i Berlina. 
19,58 z Kutna. 
19,58 z BydgDszczy. 
19,40 z Ostrowia. 
22,01 z GłDwna (w niedzieI~, 

święta i dni przedświą.tecz · 
ne). 

22,05 z Łasku (sezonowy: w piąt 
kl, SDboty. niedziele i dni 
przedświą.teczne). 

22,48 z Warszawy i GlDwna. 

22,50 z Torunia i Bydgoszczy. 
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. Potątny dramat obyczajowy 
Reżyserji Clarence Browna !".- •••• - -.cp _ A_ ~ _ Dil II!!I!!I!III! 

Sex-Apeli i zbrodnia w genjalnej interpretacji 3-ch na.jsłynniejszych gwiazd ekra.nu: 
, 

Nadprogram: Dźwiękowy do­
datek i aktualności z kraju. 

lmy~łowej i Ji~~nej normy Shearer 
willlie~o łra~i~a hioDeł Barrymora 
ural ulu~ień[a . Amery~i CIarka Gable 

Początek w· dni powsz. c 5, w Bob., niedz. i święta o 1 
Sala mechanicznie wentylowana i cbłodzoJ:a.. . 

Bilety wolnego wejścin ważne bez ograniczeń! 

Zarzqd Oentralnego Stowar.,sKenla Kupc6w I Przemysłowc6w I 
Wojew. Ł6dzklego (Piotrkowska 10) . 

,,?daje do wIadomości pp. Członków, że w myśl § 22 Statutu Stowarzysze­
nIa w dn. 5 clerwca 1932 r., o godz. 4-ej pp. w pierwszym terminie w 
lokalu Sto.aFlyszenia (piotJ'JrowskB 10) odbędzIe się 

DOROCZNE WALNE ZEBRANIE 
• nllstępuJIl<:ym Porslldklem dllennyml 

t. ZagajenIe lebJ'ania, 
2. Wyb6r przewodniulłcego, 
3. Odczytanie protollułu popuedniego wolnego zebrania, 
4. Odczytanie spJ'lIwozdania z dlillłalno~ci StowIIPJyuenla za 1931 r. 
5. Odclytanie protokulu Komisji Rewizyjnej, 
6. Prledłołenle zamleJ'SaJ\ na r. 1932 
7. U.hwaJenle budłełu Ila,. 19M 
8. Wyb6, Władl StowaJ'ąuenla, 
9. Wolne wnIoski. 

Uwagi: f) W,asie n!eprzybycła dostateczne' lIo'cl clłonkdw w pleJ'wszym 
terminIe, ZebranIe odbędzie się tego! dnia o godz. 6-ej ~t w dru-
11m terminie beJ względu na ilo§l! obecnych Clzłonk6w (! 24 StG­
lutu Sło •. ). 2) Wnlo.kl, kt6ra maJIł bJ6 puedłołone elnemu 
~ebranl~J, nalały Igloal6 plsemDle na r~fJ Zarzlłd. do dn. 30 moja 
~ ,. \8 2G Statutu Stow.) Z A R Z Ą D. 

CEnTRAlnA łADowniA 
AKUIIIUbATORóW l6DZ 

PIOTRKOWSKA 167 BBDtOWYBH 
SBPlOBHODOWYBH 
PlOTOBYKlaOWYBH 

••• 
WARSZTATY REPARACYJNI! 
WYPObCZANIE 
AKUMULATOROW 

lEI. ~05-~ •. 
NA TELBF. WEZWANIE 

1fL. 205-21 -Ul. 
ODBII2RAMY I DOSTAR­
CZAMY AKUMULATORY 
DO DOMOW. 

ORTOPEOYSTR-K D n s T R U K T DR 
wykonywa wBzelkie prMe, wchodząca w zakres 
ortopedii: sziuozne ~ce, nogi, aparaty ortopedo 
wszelkich system6w, gorsety na skrzywienie 

. kręgosłupa, wkłady ortopedyczne na płaską 
stopo (platfus) z kompozycji aluminjowej i z ma­
sy. Aparatv własnego wynalazku nB kr6teze 
nogi, lastępui"ee obuwie na korku (można na 
nio wkładać normalne pantofelki). Pasy rup-

turowe i brzuszne. 

Pracownia ortoDed,czna 
Józef Rosenb~re 

Kilińskiego 112, tel. 111·35. 
Przyjmuje od 9-12 i 3-7, a w soboty do '3 pp. 
Solidnym i odpowiedzialnym udziela się kredytu. 

Specjalny dział obuwia ortopedycznego. 

R~kopis6w redakcja nie zwraca. 
~ ; 

Prywatna Szkoła Powszechna 

SI. PaszkdwRY 
Łódź. Gdańska 94 

przyimuje chłopc6w i dziewczynki do Ił II, 
III oddziału i do przedszkola. 

Czesne obnitone do 360 Ił. i 400 .ł. rocznie którzy polecają 
swoje towary 

Najlepsze lodu 
po 50 .r. 

w ,,6l0SIE PORAnnYm" 
poleoa 

nie znają ---
[UKI(HHIA L ~OMIUnlm(~~ zmniejszenia -obrotów 
PRZEJAZD 1. TEL. 188-72 i 209-87 
PRIlMJA: Do kołdych wyJruplonyoh clte..ech porcji 

lod6w dodaje się pi "t" poroJe błjzpłatnie. 
Do kaMej porcJi lod6w dodaja się wafle CI ekola­

dowa i wodę sodow" darmo. 

~Iłon~nia fu[~f a to mur 
o: który oprzeć s~ mote najbardziej zachwiana firma; 
nie _opadnie nigdy, skoro tylko si«: zwroci o rad~ 

reklamową do 

AlRvlZycJI oaloaz8ft 
PUCHS. 
PIOTRKOWSKA 50. TEL. 121-36 

~r. ~~MAn BI~n~I(IH 
CIECHOCINEI 

KREDENS I 12 dębowych Kr7;e- INTELIOENTN~ Kulturalna sta.r· 
sał bardzo ta.nio do sprzedania. sza pani przyjmie posadę na. wy­
Gl Mie]c1.8.rskiego 24, m. 5. 48-7 jazd dl) dzieci; zajmie się zarzą-

dem domu ewent. pielęgnowaniem 
POKÓJ umeblowany z telefonem 'Cllorej, na. miejscu lub na wyjazd. 
dla. pojedyńczej osoby do wynaję- Wym~ania. skromne. Oferty "Kul Dw. "Ormuzdu 

da. Te). 163-50. 5349-7 turalna" do admin. nino pisma .. 

Dglos"aDt-a 18 wieru milimetrowy 1-upalt'o\V,. (.trona ~ sapaIł): l-sza atrona 2 zł., Reklamy tekstem 
.., NdakayjnJDl 2Ił. 1--'0, w teldciea I I88trHłeniaDl miejsca na stronie od :I do 7 wł'lcznJe 60 gr. 

bu ~e~1I miefNa 50 "'" nadeełane od IłloonJ 8-ej do lcDM- 6ekatu 40 ".J nekrologi 40 gr. Zwyczaj nil 
(m. 10 ~1I.lt) 12". Drobne 15 ". _la wyru, nlljalniajhe o~lPSZenie zł. 1.50. Posa~JriwaJl~e pracy 10 dr. za wy­
raz, na)mDJejue zł. 1.20. OQloazerua lIIlręc:zynowe I .dlublnoll'e 12 zł. OgłoszeDJa zaml_lscowe obliczane ... 
050°10 drołeJ, fum :lagr. 100i"Qo ZII ogl. tabelllrycme lub fantaz. dodlltk. 5f1l/C)o Ogl. dwukolor. o 5f1l/o drołeJ 




